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Niedziela, dnia 21 lutego 1937 


Grupa uczestników polowania reprezentacyjnego w puszczy Białowieskiej przed Prezydent Rzeczypospolitej i premier nie- 


plonem polowania. Ubito szereg wilków i dzików, oraz trzy rysie. 


Na zdjęciu od 


lewej: gen. Fabrycy, premier Goering, gen. Schallay, Prezydent Rzeczypospolitej, 
ambasador von Moltke, АШИНА Lipski i szef protokółu dyplomatycznego 
. Romer. 


Po odrzuceniu kandydatury Barlickiego _ 


Nowe wybory prezydenta 


miecki Goering na polowaniu reprezenta- 
cyjnym w puszczy. Białowieskiej. 
(Fot. PAT) 


miasta Ło 


Ponowne wybory prezydenta Łodzi wyznaczone zostały па 25 lutego — Co słychać 
о kandydatach na wiceprezydentów — Peyłoska о powtórnym wysunięciu kandyda- 
tury Barlickiego przez żydo-socjal-komunę — Wersje na temat przyszłego składu 


magistratu — Komuna się buntuje 


Łódź, 19. 2. — Zarząd miejski w 
Łodzi rozesłał wczoraj zawiadomienia 
о wyznaczeniu przez wojewodę łódz- 
kiego terminu zebrania wyborczego 
radnych miejskich na 25 bm. Woje- 
woda łódzki nadesłał w dniu wczoraj- 
szym tymczasowemu prezydentowi Go- 
dlewskiemu dwa pisma. następującej 
treści; podajemy je w skrócie:  _ 

„Komunikuję, iż Pan Minister 
Spraw Wewnętrznych decyzją z dnia 
10. 2. 1937 roku odmówił zatwierdze- 
nia wyboru Norberta Barlickiego na 
prezydenta miasta Łodzi. Decyzja ni- 
niejsza jest ostateczna, w myśl admi- 
nistracyjnej instrukcji postępowania. 
© powyższym zechce pan prezydent za- 
wiadomić radnych miejskich na naj- 
bliższym zgromadzeniu.“ 

Drugie pismo brzmi: „W związku 
z art. 50 p. 5 ustawy z dnia 23. 3. 1933 
roku zarządzam wybory prezydenta 
miasta Łodzi. Dniem zarządzenia wy- 
borów jest dzień 19. 2. 1937 roku. 
Dniem zebrania wyborczego jest dzień 
25. 2. 1937 r. O wyniku wyborów ze- 
chce pan prezydent donieść mi we 
właściwym czasie.* Podpis: Wojewoda 
łódzki. 

Porządek dzienny zebrania wybor- 
czego, które odbędzie się 25 bm., jest 
następujący: 

1) Wybór przewodniczącego zebra- 
nia wyborczego i powołanie przez te- 
goż dwóch asesorów. 

2) Wybór prezydenta miasta. 

Jak z powyższego wynika, oficjal- 
nie kandydatura Norberta Barlickiego 
na stanowisko prezydenta miasta Ło- 
dzi została odrzucona. Wyznaczono 
ponowne posiedzenie Rady Miejskiej 
celem dokonania wyboru nowego pre- 
зудепіа miasta. Ponieważ zawiado- 


mienie, ani też zarządzenia nie mówią 
nic o kandydatach na stanowiska wi- 
ceprezydentów, należy dorozumiewać 
się, że kandydatury te są nada! aktual- 


ne. Kto wie, czy „sanacja” nie zatwier- 
dzi ich tym bardziej, że — jak słychać 
— w kołach rządowych wielu jest lu- 
dzi, którzy dążą do porozumienia z з0- 


Wybuch na statku amerykańskim 


Wybuch zdarzył się podczas manewrów — 6 marynarzy ran- 


nych, w tem dwu 


Lond уп. (Tel. wł) 


Jorku donoszą: 


Z Nowego 


W czasie manewrów floty amery- 
kańskiej nastąpił wybuch na statku 
„Wyoming“ granatu pięciocalowego 
przy wkładaniu go do działa. „Wyo- 
ming“ otrzymał rozkaz natychmia- 
stowego wycofania się z manewrów i 
odpłynął w towarzystwie statku flago- 


beznadziejnie 


wego „Pensylwania“ 
Pedro. 

W porcie przeniesiono sześciu cięż- 
ko rannych na pokład statku lazare- 
towego „Relief“, gdzie poddano ich na- 
tychmiastowej operacji. Stan dwóch 
jest beznadziejny. 

Pod przewodnictwem adm. Browna 
zbierze się na pokładzie „Wyominga“ 
sąd. 


do portu San 


cjalistami. Z innej strony dowiadu- 
jemy się, iż niezatwierdzenie Barlic- 
kiego należy sobie tłumaczyć pewnego 
rodzaju posunięciem taktycznym. 

Jakkolwiek wczorajszy organ łódz- 
kiej socjal - żydo - komuny, „Łodzia- 
nin”, wyraźnie zaznacza, że „losy Ra- 
dy Miejskiej w Łodzi zostały przesą- 
dzone, albowiem większość radziecka 
ma już dość gry i na prezydenta dla 
demonstracji ponownie wysunie Bar- 
lickiego”, jest jednak możliwe, że pew- 
ne czynniki „sanacyjne” і socjalistycz- 
ne, flirtujące ze sobą po cichu za kus 
lisami, skłonią tę samą większość ży- 
dowsko - socjalistyczną, do postawie 
nia nowej kandydatury, która by bar- 
dziej odpowiadała „sanacji i była 
mniej zabarwiona na czerwono. Taka 
kombinacja jest możliwa, 
аро 
— јак dotąd — nie wypowiedział się 
odmownie odnośnie do trzech wicepre- 
zydentów socjalistycznych, którzy tym 
samym mają duże widoki zatwierdze- 
nia. 

W ostateczności sytuacja ukształto- 
wałaby się następująco: prezydentem 
m. Łodzi zostałby mąż zaufania „sa- 
a wiceprezydentami — sami so- 
cjaliści. Oświadczenie „Łodzianina”, 
organu socjal - żydo - komunistyczne- 
go w Łodzi, w sprawie postawienia po- 
nownie kandydatury Barlickiego na 
prezydenta m. Łodzi — naszym zda- 
niem — nie ma mocy obowiązującej i 
w myśl wskazań z góry może być każ- 
dej chwili odwołane. Ostatecznie sta- 
nie się tak, jak będą chcieli Żydzi i „sa- 
пасја“. 

Ciekawy jest również los tymczaso+ 
wego prezydenta m. Łodzi, Godlewskie- 
go, który już ustępował miejsca Barlic- 
kiemu i starał się o „posadę“ prezy- 
denta miasta Lublina, ale po nieza- 
twierdzeniu Barlickiego, czym prędzej 
wycofał swoją ofertę, spodziewając się, 
iż w tych warunkach będzie mógł spo- 
kojnie rządzić w Łodzi. 


W następstwie niezatwierdzenią 
Barlickiego, na prezydenta miasta Ło- 
dzi, w łonie socjal - żydo - komuny do- 
szło do pważnych starć, przy czym 
działacze komuny, którzy otrzymali 
rozkaz zachowywania się spokojnie do 
pewnego kresu czasu, teraz wyraźnie 
zarzucili swoją taktykę i przystąpili do 
akcji. 


Wciąż aresztowania w ZSRR 


Moskwa (ATE) Po licznych are- 
sztowaniach opozycjonistów na Ukrai- 
nie i na Kaukazie, władze sowieckie 
przystąpiły do szeroko zakrojonej akcji 
tępienia opozycjonistów па Białorusi. 

W Mińsku, Bobrójsku, Homlu i w 
innych miastach dokonano w ostat- 
nich dniach licznych aresztowań 
członków komunistycznej partii Bia- 
łorusi, oskarżonych o opozycję lewico- 
wą. 


Wielka bitwa o stolicę Hiszpanii 


Ofensywa wojsk czerwonych załamała się — Powstańcy zdobywają teren — Front 
madrycki rozszerza się na obu skrzydłach 


Paryż. (Tel. wŁ) „United Press" 
donosi z granicy francusko-hiszpań- 
skiej, że los Madrytu zależy od wyniku 
bitwy nad rzeką Jarama, która toczy 
się od środy z niebywałą zaciekłością. 
Walka, która się tam rozgrywa, jest 
prawdziwą bitwą narodów. 

Rządowy komunikat oficjalny z pla- 


cu boju nie podaje wprawdzie strat, 
lecz zaznacza jedynie, że w oiągu ostat- 
nich dni padło po stronie powstańców 
9 tysięcy żołnierzy. Komunikat milczy 
o stratach wojsk rządowych, ale już 
2 cyfry tej można wnioskować, z jaką 
zążartością toczy się walka. 
Obserwatorzy neutralni wyrażają 


opinię, że siły obu stron zostały zaan- 
gażowane w takim wysokim stopniu 
w tej bitwie, że wynik jej rozstrzygnie 
o losach Madrytu. Albo wojska po- 
wstańcze będą zmuszone do wycofania 
się, albo też ро odniesionym zwycię 
stwie wkroczą do stolicy, 

Według ostatnich doniesień, wielka 
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s jsk czerwonych zakończy- 
ła się niepowodzeniem. W czwartek 
wojska gen. Franco znajdowały się 
w posiadaniu odcinka szosy Madryt 
Walencja, długości 8 km. Podług о- 
statnich wiadomości, powstańcy na 
odcinku Jarama posunęli się naprzód 
o 6 km i znajdują się obecnie w odle- 
glości 20 km od Alcala de Непат 

Avila, (PAT) Artyleria pow: 
czą bombardowała brzegi rzeki Jara- 
ша, W czasie bitwy powietrznej z sa- 
molotami rządowymi powstańcy stra- 
cili dwa samoloty myśliwskie. 
„Avila. (PAT) Według korespon- 
denta Havasa samoloty powstańcze 
bombardowały punkty koncentracyjne 
wojsk rządowych w pobliżu Guadala- 
jara—Cuenza oraz sieć dróg około Ciu- 
dad Real. 

Avila. (PAT) Korespondent Ha- 


vasa donosi, iż w czwartek strącono | 


16 samolotów rządowych: 5 na froncie 
aragońskim, 11 na ironcie madryckim, 
Wśród tych ostatnich jest wielki sa- 
molot bombardujący. 

Rabat. (PAT) Radiowy komuni- 
kat z Sewilli o godz. 13,30 donosi; Na 
południowym froncie lotne kolumny 
pwstańcze, dokonywujące oczyszczania 
prowincyj Malagi i Grenady, natknęły 
się w okolicy Veles Malaga na składa- 
jący się z 600 żołnierzy oddział rządo- 
wy. а starciu padło 100 rządowych 
żołnierzy, 80 poddało się, a resztą w 
popłochu cofnęła się. 

Atak wojsk rządowych na odcinku 
Maranosa został odparty. Madryt jest 
w zupełności odcięty od transportów 
wojska i żywności z Katalonii, gdyż 
wszystkie drogi znajdują się pod 
ogniem artylerii i lotnictwa powstań: 
czego. 


Kontrola granic Hiszpanii 
dochodzi do skutku 


Specjalni kontrolerzy brytyjscy w гонада — Uchwały 


francuskiej 


Londyn. (Tel. wł.) Przyjęty na 
posiedzeniu Podkomitetu Nieinterwen- 
cji kompromisowy plan kontroli an- 
gielskiej Portugalii przewiduje zawar- 
cie specjalnego układu dwustronnego, 
na mocy którego Portugalia wpuści na 


swoje terytorium 60 agentów brytyj-, 


skich, którzy będą rozmieszczeni w 
wszystkich głównych portach. 

Agenci będą posiadali prawo wy- 
konywania w dowolny sposób kon- 
troli, zarówno w portach jak 1 w òb- 
Tębie całego obszaru Portugalii. Ko- 
misja rzeczoznawców opracowała plan, 
według którego floty Portugalii i So- 
wietów kontrolować. mają wybrzeża 
Hiszpanii w zatoce hiszpańskiej. 

Paryż. (Tel. wł.) Ogłoszone teksty 
ustaw, uchwalonych w sprawie h 
szpańskiej przez radę ministrów, skał- 


ady Minis 


dają się z dwóch dekretów 1 jednego 
rozporządzenia. Dekret pierwszy mó- 
wi, że; 1) obywatelom francuskim nie 
wolno zaciągać się do służby w siłach 
zbrojnych w. Hiszpanii, 2) na obszarze 
Francji zakazuje się werbunku do sił 
zbrojnych i 3) zakazuje się wszystkim 
osobom narodowości francuskiej lub 
cudzoziemcom (za wyjątkiem osób 
narodowości hiszpańskiej), znajdują- 
cym się na obszarze Francji, opuszcza- 
ша kraju celem udania się do Hi- 
szpanii, 

Drugi dekret przewiduje zarządze- 
nia, zakazujące sprzedaży biletów ko- 
lejowych oraz na okręty lub samoloty, 
udające się do Hiszpanii. Rozporządze- 
nie odwołuje ważność wszelkich doku- 
ruentów, upoważniających йо podróży 
do Hiszpanii i jej kolonij. 


Budżet rolnictwa w Sejmie 


Reforma rolna a produkcja — © uwlaszczenie robotników 
rolnych — Dochody Żydów w Polsee są niewspólmiernie 
wysokie 


Warszawa. (Tel. wł.) 
kowym posiedzeniu 


Na piat- 
Sejmu rozpatry- 


wano budżet Ministerstwa Rolnictwa. 


Referent poseł Kamiński zwi 
cił uwagę na zwyżkę cen artykułów, 
nabywanych przez rolników. Podroże- 
nie artykułów kartelowych i monopo: 
lowych wskazuje na rozpoczęcie poli- 
tyki cen. Wzrost wywozu w ostatnim 
roku Polska zawdzięcza eksportowi 
rolnemu. Dokonane strukturalnej 
zmiany wywozu. W tych 1929 wywi: 
liśmy fabrykatów zwierzęcych zaled- 
wie 0.6 proc, а w 1936 r, wywieźliśmy 
zwirząt w stania surowym 24 procent, 
półfabrykatów 45,8 procent, a fabryka- 
tów 80.2 procent Jeśli chodzi o fun- 
dusz obrotowy reformy rolnej, {о ой 
roku 1918 do października 1936 w 
własność oddała przeszło 3 miliony 
hektarów. W 1936 r. rozparcelowano 
95 tysięcy hektarów. Referent zaprze- 
cza, jakoby wielka własność produko: 
wała więcej niż mała, Gdyby tak by- 
ło, to po utrącie przez wielką własność 
przeszło 3 milionów hektąrów produk- 
сја powinnaby się obniżyć, tymczasem 
nawet nastąpił pewien wzrost produk- 
cji. 

Poseł Ługiński zaatakował poli- 
tykę gospodarczą ministra Poniatow- 
skiego i oświadczył, że nie będzie gło- 
sować za budżetem. 

Poseł Szumański omawiał po- 
łożenie robotników rolnych, których 
ilość wzrosła do 2 milionów. Tym lu- 
dziom przy parcelacji należalohy prze- 
de wszystkim dać ziemię. Parcelacja 
rzadawa przedstawia się lepiej, ani- 
żeli prywatna, tworzy się bowiem osa- 
dy robotnicze albo gospodarstwa rol- 
nicze tam, gdzie nie ma przemysłu i 
istnieje bezrobocie, w wielkości 5 do 8 
hektarów. 

Zabawny incydent wydarzył się 
przy omawianiu przez posła Łazar- 
skiego gospodarki rybnej. Okazało 
się, że przed wojna był w okresie tar- 
ła ustawowy  3-miesięczny  cząs 
ochronny dla ryb. Okres ten obecnie 
zniesiono, a wprowadzono natomiast 
pospolicie tak przez ludność nazywa- 
ne „zakłady położnicza rybne”, t. j. 
miejsca, w których ryby mają tarło 
i gdzie ryb łowić nie wolno. Kto z fa- 


chowców zawar! z rybami takie poro- 
zumienie, ażeby właśnie na te okreś- 
lone miejsca szły na tarło, trudno od- 
gadnąć, 

Pan Hyla dotknął zagadnienia 
głodu ziemi i domagał się przyśpie- 
szenia reformy rolnej. 

Przedstawiejele Ukraińców zaata- 
kowali bardzo gwałtownie politykę 
ministra Poniatowskiego, za parcela- 
cję w Malopolsce wschodniej i za upra- 
wianie kolonizacji. 

Góral poseł Bodziony poruszył 
sprawę biedy wśród ludności podha- 
lańskiej i wyraził zadowolenie z za- 
nowiedzi kolonizacji wewnątrz kraju, 
która pozwoli ludności z okolie zalud- 
nionych przejść tam, gdzie jest więcej 
ziemi do dyspozycji. 

Poseł Jedynak wyraził się kry- 
tycznie o organizacji rolnietwa, dowo- 
dząc, że wyrzuciliśmy przeszło 150 mi- 
lionów złotych na tzw. organizację rol- 
nietwa, ale skutku to nie odniosło. 
Organizacje rolnicze nie dochodzą do 
mas. Powstają różne koterie, a pracy 
realnej jest mało. Jeżeli społeczeńst- 
wo nie umiało stworzyć należytej or- 
ganizacji, to czas, ażeby w drodze usta- 
wy taką organizację powołać da ży- 
cia, 

Poset Bakon twierdził, że refor- 
ma rolna nie rozwiąże sprawy prze- 
ludnienia. W miastach Żydzi uczestni- 
czą w dochodach w wysokości 70 pro- 
cent, co w ogólnych dochodach stano- 
wi 35 procent. Takiego stosunku nie 
mą nawet w kraju podbitym. Wsku- 
tek tego w restauracjach, wykwint- 
nych lokalach, nad morzem i w gó: 
rach Polska jest Judeą, a w Anglii 
każdy Polak-blondyn wywołuje zdzi- 
wienie, tak się przyzwyczajono do bru- 
netów Żydów 

Posłowie Zaklika і Wojto- 
wicz poruszyli sprawę utrzymania 
i umocnienia polskiego stanu posiada- 
nia w Małopolsce wschodniej (w) 


Zgon Ordżonikidze 


Moskwa (РАТ), Wczoraj o godz. 
17,30 zmarł w Kremlu na udar serca 
ludowy komisarz ciężkiego przemysłu 
Ordzonikidze, urodzony w roku 1886, 


Warszawa. (PAT.)Biuletyn Klu- 
bu Sprawodawców Parlamentarnych 
podaje następującą notatki 

Redaktor „Gazety Polskiej* B. Mie- 
dziński zwraca się do innych redakcyj 
z koleżeńską prośbą © zamieszczenie 
następującego wyjaśnienia: 

„W zakończeniu swego referatu na 
posiedzeniu Klubu Dyskusyjnego dnia 
17 bm. B. Miedziński mie powiedział 
„a kto z nami nie pójdzie, tego zmu- 
simy twardym rozkazem“, natomiast 
zacytował końcowy ustęp mowy mar- 
szałka E. Śmigłego-Rydza z dnia 24-go 
mają ub. r. brzmiący: 

„Koledzy, trzeba umieć patrzeć 
prawdzie w oczy. Gdybyśmy uważali, 
że Polska może liczyć tylko na nas, 
mając trzydzieści kilka milionów oby- 
wateli, to świadczyłoby to tragicznie 
o Polsce, Wy, mając twarde, wyrobio- 
ne dłonie, jesteście do tego przygoto- 
wani, aby pierwsi chwycić za ten łań- 


р, Miedziński wyjaśnia... 


cuch, ale obok was muszą stanąć inni 
i wy musicie się starać o to, aby obok 
was stanęli wszyscy ci, którzy mają 
iły i chcą tę siłę oddać w 
bę Polsce, ojczyźnie czy 
państwu — jak kto woli. I wy musi- 
cie znaleźć dla nich, zależnie od sy- 
tuacji, przyjacielskie słowo, albo twar- 
dy rozkaz, nie mający żadnych wzglę- 
dów ni pardonów.'* 


Tyle biuletyn Klubu Sprawozdaw= 
ców Parlamentarnych. Ale p. Mie- 
dziński powinien był wiedzieć, że czym 
innym jest wypowiedzenie takich słów 
retorycznych przez generała na zjeź- 
dzie Związku Legionistów, a czym in- 
nym powtórzenie ich przez przywód- 
се politycznego w politycznym refera- 
cie na zebraniu politycznym. Gdyby 
p. Miedziński był o tym pamiętał w 
porę, nie potrzebowałby teraz zwracać 
się do redakcji „z koleżeńską prośbą 
о zamieszczenie wyjaśnienia”, 


zydent Lublina 


Lublin. (PAT) Wczoraj Radą 
Miejska w Lublinie dokonała wyboru 
prezydenta miasta, Na opróżnione sta- 
nowisko po zmarłym w lipcu r, ub, 
prezydencie Józefie Ріесһосіе wybrano 
prezydentem Bolesława Liszkowskiego. 

tóry był jedynym kandydatem, Wy- 

bór ten został dokonany głosami Klu- 
bu Gospodarczego i Stronnictwa Na» 
rodowego, 


Pogłoski о zmianach rządu 
we Francji 


Paryż. (Tel, wł.) Prasa powraca 
ostątnio do pogłosek, jakie obiegały 
na temat możliwości zmian w rządzie 
i ewentualnego rozszerzenia większo+ 
ści parlamentarnej, 

Prasa lewicowa, zaprzeczając kate- 
gorycznie pogłoskom ө zmianach, 
przyznaje jednak, że rząd pragnąłby 
obecnie doprowadzić do pewnego od- 
prężenia politycznego w przede dniu 
wystawy światowej. Jednym z środ- 
ków było również ogłoszenie ostatniej 
amnestii podatkowej. 


400 milionów funtów szterl. 
na dozbrojenia 

Londyn. (Tel. wł.) W dalszym 
ciągu toczyły się na czwartkowym po- 
siedzeniu izby gmin obrady nad pro- 
gramem zbrojeniowym rządu. Z ostrą 
krytyką projektu wystąpił w imieniu 
Labour Party były lord admiralicji, 
Alexander. Konieczność zbrojeń Uzą- 
sadniał względami natury wewnętrz- 
nej i międzynarodowej Baldwin. 

Po przemówieniu Baldwina, izbą 
gmin przyjęła projekt rządowy, prze- 
widujący 400 milionów funtów na do- 
zbrojenie. Za wnioskiem głosowało 
329 posłów, przeciw wnioskawi 145, 


Polscy hokeiści wchodzą 
-do półfinału 


Londyn. (Tel. wł) Wezorai hokeja- 
wą drużyna polska rozegrała w Londynie 
osłatnie swe spotkanie w grupie elimina- 
eyjnej, Przeciwnikiem Polaków była 
drużyna franeuska, którą reprezentacja 

olska zwyciężyła łatwo w stosunku 7:1 
(2:1, 3:0, 2:0). Bramki dla Polaków strze- 
lili Przedpełski i Wołkowski ро dwie, 
Marchewczyk, Sokołowski i Kowalski. W 
drużynie pols w drugim ataku gza- 
mins Burdy zagrał Przedpełski, z 


= 


Dzięki temu zwycięstwu Polska zajęła 
w swej grupie pewne drugie miejsce z 
áp. (3 gry — stos. bramek 19:9), przed 


Szwecją, która w trzech grach zdobyła 
tylko dwa punkty. Zgodnie jednak z re- 
gulaminem ustalonym przez kierownic- 
two turnieju, do półfinałowych rozgrywek 
wchodzą pierwsze trzy drużyny powyższej 
grupy, а więc oprócz Kanady i Polski 
także Szwecja. 


Wystawa 
malarstwa francuskiego 


Warszawa. (PAT) Wczoraj w 
Muzeum Narodowym w Warszawie 
odbyło się uroczyste otwarcie wystawy 
malarstwa francuskiego рі, „Od Ma- 
neta po dzień dzisiejszy“. Wystawa za- 
wiera 89 prac 55 artystów, reprezentu- 
jących w sposób typowy wszystkie no- 
woczesne kierunki, począwszy od im- 
presjonizmu, poprzez neoimpresjonizm, 
pointilizm, kubizm, formizm, aż ku 
neonaturalizmowi, Starannie wydany 
i obficie ilustrowany katalog zaopa- 
trzony jest wstępem znanego krytyka i 
historyka sztuki Claude Roger-Marx'ą. 
Wystawa trwać będzie do 20 marcą. 
Wstęp wyznaczono wyjątkowo niski — 
10 groszy dla dorosłych, 5 gr dla mlo- 
dzieży. 


Samolot zaginął 
Sydney. (PAT) Brak wiadomo- 
ści o losie samolotu komunikacyjnego, 
który wystartował z Brisbane do Syd- 
ney, zabierając 5 pasażerów i 2 lotni- 
ków. Na całej trasie, którą powinien 
był lecieć ten samolot, panuje nie- 


pogoda. 
Bez płk, Sławka 


Prasa warszawską podnosi jako 
moment charakterystyczny, że w ze- 
braniu Klubu Dyskusyjnego, па któ- 
rym odbył się odezyt ріка Miedziń- 
Жр, nie wzięli udziału płk Sławek 
i przedstawiciele jego grupy. 


Goering poluje 


Warszawa. (Tel. wł) Goering 
wyjechał na polowanie, zaproszony 
przez Maurycego Potockiego, w okolice 
Iwacewiez, w giębi Polesia. Towarzy- 
szy mu gen. Fabrycy i jego świta. 

Goering opuści Polskę około 22 
bm. (w) 


Zjazd przeciwżebraczy 
W dniach od 24 do 26 lutego odbę- 
dzie się w Poznaniu I Wszechpolski 
Zjazd Przeciwżebraczy, Celem zjazdu 
ma być zapoznanie zainteresowanych 
z dzisiejszym stanem walki z żebrąac- 
twem w Polsce, ujednostajnienie i u- 
stalenie form j sposobów zwalczania 
żębractwa огах ustalenie wytycznych 
działania na przyszłość, jak również 
sprawa propagandy opioki nad matką 
i dzieckiem, młodzieżą i dorosłymi. Na 
zjeździe, w którym uczestniczyć będą 
rzedstawiciele Zw, Miast Polskich, 
w. Powiatów Rzpl., izb i organizacyj 
rolniczych, handlowych, rzemieślni- 
czych, związków komtnalnych i i., wy- 
głoszonych zostanie 10 referatów. Do 
chwili obecnej wpłynęło na zjazd po- 


| пай 200 zgłoszeń, 


Kruszenie lodu па Wiśle 


Toruń. (PAT) W czwartek lodo- 
łamacze wyłamały rynnę w pokrywie 
lodowej na Wiśle do km 818,5, tj. 1 km 
powyżej Grudziądza. Zatory lodowe, 
które się utworzyły na km 827 i 868, 
zostały przez lodołamacze usunięte. 
Obecnie lód na Wiśle jest miękki i po- 
rowaty, о grubości 20 do 50 ст, W wie- 
lu miejscach pokrywa lodowa podbita 
jest krą aż do samego dna, co w znacz- 
nym stopniu utrudnia postęp akcji 


lodowej. Temperatura powietrza w 
Toruniu wynosi plus 9 st. Cels. w 
słońcu, 


Moskwa w roli kontrolera 
armii litewskiej 


Ryga, (Tel. wł.) Sfery polityczne 
z Kowna twierdzą, że marszałek Jego 
row miał za zadanie doprowadzenie 
końca rozmów na tematy polityczno- 
wojskowe. Moskwa bowiem, zdaniem 
tych kół, miała zaproponować Litwia 
umowę finansową, zawierającą Klau- 
zulę o kredytach i dostawie materiału 
wojennego celem modernizacji uzbro- 
jenia armii. Celem zawarcia ostatecz- 
nej umowy będą przeprowadzane w 
Kownie dalsze rozmowy przez fachow- 
ców moskiewskich, którzy mają уу» 
konywać pewnego rodzaju kontrolę 
nad armią litewską. 


Warszawska gielda pieniężna 
Kopenhaga 


ж під 19 lutego 1937 r. 
Belgia 80,10; Holandia 280,30; 

i Londyn 25.87; Nowy Jore (czek) 3.280; 
Nowy Jark (kabel) 5.231/4: Paryż 24,01; Prags 
18.41: Sztokholm 133.40; Oslo 130,—; Mediolan 
21.88, Usposobienie slabsze, 


Numer 


Strona 3 


Prof. Karol Виген 


komisar: 
w Gdańsku, 


nowy wysoki 


Ligi Narodów 


Zagadkowa zbrodnia 


Katowice. (AJS.) Do mieszka- 
nia Emilii Lewando iej w Cie: 
uie 5 1 z wizytą SCi garn 


Kiedy od służącej dowiedzial się, że 
Lewandowska przed kilku dniami wy- 
jechała dla odpoczynku do Istebnej w 
stwie jego kolegi garnizonowe- 
go Hajduezka, zabrał z kuchni 4-mie- 
sięcznego chłopca Lewandowskiej i u- 
dał się z nim do pokoju. Po wyjściu 
z pokoju służącej, Prędecki ułożył 
dziecko na łóżku, dobył z kieszeni re- 
wolwer i strzelił maleństwu w głowę, 
kładąc je trupem na miejscu. Następ- 
nie skierował broń do siebie i wystrza- 
łem w skroń popełnił samobójstwo. 

Dotychczas nie zdołano ustalić wła- 
ściwej pr y tego strasznego Wy- 
padku, jednak przypuszczać należy, iż 
był on podyktowany zazdrością i chę- 
cią zemsty, 


аа 


TA 0974), 
(© 7272227 


W  Muszkatenbliiihowym organie 
„fołksfrontu К 
Popular 


Naturalnie nie posad 
о to, że nie podobaj 
daków, Muszkatenbiiitha 


kowicz” napada na п 
ostatniej „Wesołej Fali 

święconą зу całości wielkiego 
faktu. odzyskania przez. Polskę. 


choć starannie zatajono w 


ównym aktorem przy 


Audycja ta, 
niej fakt, 


Pols zem „brl 
е zapewne i А `p- 
ko T Tońcia, fak daleko ой morza ято: 
лелі, o tym nie wiedzą! — tchnęta du- 
chem prawdziwego patriotyzmu. | Szcze- 
ią tego patriotyzmu i całym układem 


zamysły lołksfrontow- 
ch wodzą czynni- 


1 
uniemożliwiać chciały 


ki co w r, 1920 

transporty топ! dla naszych wajecznych 
chłopców, br 

wem bolszew 

ста“ są więc zup 


zemówień agita- 
Biedny on jednak, 
nie da rady. 


Wołalby on słuchać p 
cyjnych z Moskwy. 
bo na „kryształek* 


ж 


Jak na innym miejscu referujemy, 
podczas ostatniego posiedzenia Sejmu po- 
ommerstein wygłosił przemówienie, 
ym dowodził, że Żydzi przybyli do 
zcze przed przyjęciem przez nią 
Gdy twierdzenie to 
spotkało się z reakcją posłów Polaków, 
posel Sommerstein zawołał: 


„Gdybyście, panowie, oprócz „Órę- 
downika* czytali również dzieje Pol- 
ski, tobyście inaczej mówili." 


По, tej pory mieliśmy dowody, że naj 
bardziej goriiwymi czytelnikami „Ог 
downikz posłowie żydowscy. zwła- 


szeza Posłowie Sommerstein i Mincberg, 
którzy już kilk e atakowali nas w 
Sejmie. Raptem set Sommerstein 
twierć że także wszyscy 
posłowie Polacy m w sposób per- 
fidny zarzuca przy tej okazji nieuctwo 
przez imputowanie braku znajomości 


dziejów Polski. 
any jest nasz stosunek do obecnego 


Sejmu, musimy _ obiektywnie 
stwierdzić, że w jego skladzie nie ma 
takiego po: któryby nie znał dziejów 
Pols przeciwnie, znajduje się tam 
również $ orog profesorów uniwersytetu 
i ludz Zarzut postawiony przez 


posla Somme jest obelg, która 
winna była spotkać się z natychmiastową 
odprawą. 

Ze swej strony radzimy р. Sommer- 
steinowi, aby histor zostawił w 
spokoju. na prawdziwe 


bo m 
1) 


pr rze 
dziejach Polski. Ж ёр. Юго Subiekt wył 
także czytelnikiem „Orędownika*! 
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Żydówka zaprzęgła do wózka polskie dzieci 


Za cały dzień chodzenia w jarzmie płaciła im po 20 groszy 


Koło, 19. 2. — Społeczeństwo mia- 
sta Koła poruszone jest niesłychanym 
faktem. Oto uliczna handlarka wa- 
rzyw, Żydówka Szandla Zielonkowa, 
„aprzęga do swego dużez ciężkiego 
wózka dwoje nieletnich polskich dzie- 
ti, 12-letniego Kazimierza Kicińskiego 
i jego 11-letnią siostrę. Janinę, rozwo- 
ас w ten sposób jarzyny ро ulicach 
miasta. Żydówka płaci a 
cały dzień pracy 

Zapytany chłopiec, dlaczeg 
chodzić do szkoły, 


że do szkoły przestał chodz: 
szłym roku wraz ze swą si 
tego, iż matka nie miała za ca kupić 
im książek. Od trzech miesięcy cią- 
gnie tak ze swą siostrą wózek Żydów- 
ce, otrzymując od niej dziennie 20 „gr! 


społeczeństwo аа Koła. 
Nie chads tu tylko o wyzysk, jaki sto- 
dówka, lecz przede ws: 
że nie wolno nieletnie dzieci za- 
do pracy tak ciężkiej i pon 
Co na to Towarzystwo Opieki 
nad Dzieckiem? 


Krwawa tragedia miłosna 


Konin, 19.2. W dniu 17 lutego 
rb. w mieszkaniu la Herszą Kowal- 
skiego przy ul. Dąbrows iego zostało 
popełnione morderstwo na osobie pr 
cownicy domowej,  19-letniej Zofii 
Śmietańskiej, dokonane przez 24-let- 


niego Tadeusza Kwiatkowskiego, ul. 
Kolska. Tadeusz Kwiatkov podej- 
rzewając Smietańską o chęć zerwania 
z mim znajomości, poprzysiągł jej 


krwawą zemstę. 
Krytycznego dnia Kwiatkowski, pod 


wpływem nurtujących go m 


miczych w cz: nieobecności właś! 
cieli mieszkania wpadł do kuchni, 
gdzie gotującej obiad Zofii Śmietań- 


ej zadał kilka ciosów nożem w 
piersi w okolicy serca. Śmietańska w 
krótkim czasie z odniesionych ran 
zmarła. 

Po dokonaniu  ohydnego czynu 
zbrodniarz oddał się sam w ręce po- 
licji. 


Staruszka poznała bandyte 


który dokonal napadu na jej mieszkanie 


Katowice, 19:2. W dniu 30 ра: 
dziernika ub. roku wtargnął do mie- 
kania 74-letniej Konstantyny Czoga- 
łówny w Nowej Wsi (Piisud: 6) 
zamaskowany chustką bandyta. który 
pod groźba zastrzelenia domagał się 
wydania pieniędzy. 

Odważna staruszka zamiast wydać 
i podniosła alarm 


о pomoc. RA 
го nie zabierając. Natych- 
enia wska- 


zały, że sprawcą napadu był 27-letri 
Franciszek Adamczyk z Nowej W: 
(Równoległa 40), którego Czogałówna 
rozpoznała przy konfrontacji po nało- 
żeniu chustki na twarz z całą stanow- 
ią, jako sprawcę napadu. 

w czwartek na 
kazzonyćh Sądu Okręgowego 
w Katowicach i mimo wypierania się 
wszelkiej winy skazany został na 9 
miesięcy bczwzględnego więzienia. 


Wiosna przynosi nowe modele dla eleganckich pań z błyszczącej słomki. Ano! 
to ladne, eo ładne, "ale co 


е komu podoba, 


Przebłyski 


W czasie onegdajszego posiedzenia 
Sejmu zabrał głos posel Sommerstein 
w obronie swego „ludu”. Mówił długo 
i pięknie, że ant ityzm to właści- 
‚ ale państwu 
„zaczyna się bowiem od bicia Żydów, 
a kończy na anarchii" 
O państwo więc idzie, proszę pań- 
stwo — o nic więcej. Z te- 
go wynika, że władze powinny wytę- 
pić antysemityzm, bo on podważa po- 
tęgę państwa. Od Żydów więc ucz 
my się czym jest antysemityzm. Za- 
wsze znajdą jakieś określenia. Czego 
już człowiek się nie nasłuchał.. że an- 
tysemityzm jest grzechem. Teraz poseł 
Sommerstein stwierdz jest nie tyl- 
ko grzechem, ale anarchią. Czy wi- 
dział ktoś jednak ka anarchistę, 
zy czyć i demolo- 
wać, zakłada w trudzie polski sklep? 

No, ale u posła Sommersteina nazy- 


Żydzi zjawili się na kuli ziemskiej 
razem z mamutami 


жа się to anarchią... Można sobie wi 
wyobrazić w czem się ma wyrazić 
owa „potęga państwa”, w której obro- 
nie poseł Sommerstein staje. 

Ale pan S. jest nie tylko państwow- 
cem czystej wody, ale i historykiem 
wysokiego gatunku. 

Ni mniej ni więcej, 
raz posel RA Ё 
„my, Żydzi, nie jesteśmy ludnoś ia” na- 
pływową, ЖОАН NAE się na tej ziemi 
od pierwszych wieków historii, jeszcze 
przed przyjęciem chrześcijańsiwa”. 

Gdy byłem mały, kiedy mi ojciec 
często skórę trzepał, ciągle mi powta- 
rzał, że tragedią Polski był wiek XIII, 
w którym Polska otworzyła gościnnie 

+, dla prześladowanych na 
całym świecie Żydów. 

No, ale może mój ojciec nie miał ra- 
cji, może ją miał pan S. W takim ra- 
zie pomylili się również i polscy histo- 


tylko w sam 


rycy, którzy na podstawie dokumen= 
tów stwierdzili dokładnie najazd у= 
dów na Polskę. 
Zmarnowali niepotrzebnie wiele lat 
Wszystko okazało się błędem, 
eł Somerstein twierdzi, że Żydzi 
e siedzą od prawieków i nie są 


ein, jak się 
Żydzi zjawili 
się na "kuli ziemski j razem z mamu- 
tami, a w Polsce trochę później. Со?? 
Może pan przeprowadzi badania ar- 
cheologiczne, moż: 
mi mamutów znajd 
swych przodków, będzie dowód oczy- 
wisty... 

A wtedy, 


pracy. 


panie Sommerstein, za- 


śpiewa pan z р m Miincbergiem 
„Nie rzucim ziemi, skąd nasz ród“, a 
ziemi 


! 
rabinów і nadrabinów, 
aby nas nie gnębili i pójdziemy skąd- 


przyszli. 
r tu bowiem, panie Sommerstein, 
o jest prze- 
cież ziemia obiecana. Jehowy. Tu szły 


tłumy Izraela przez morze Czerwone, 
przez Jordan, przez Wis (k) 


Uruchomien.e kolejki 
Warszawa (Tel. wł.) Dziś uru- 
chomiono kolejki dojazdowe, albo- 
wiem obie strony zgodziły się na 
arbitraż Min. Spraw Wewn. (w) 


Biały dzik 


Gdynia. (ATE). Podczas polowa- 
nia w obwodzie leśnym Rekowo, pow. 
morskiego, udało się myśliwemu Dą- 
browskiemu z Gdyni ubić rzadki okaz 
białego dzika, pochodzącego prawdo- 
podobnie ze skrzyżowania dzika ze 
świnią. 


Koncert Paderewskiego 
na bezrobotnych 


Bern. (PAT) We czwartek odbył 
się w katedrze lozańskiej koncert Ign. 
Paderewskiego z towarz: 
kiestry. Całkowity dochód mistrz prze- 
znaczył na pomoc dlą bezrobotnych 
kantonu Vaud. 


Zwolnienie ze stanowiska 

Warszawa. (РАТ) Р; Aleksan- 
der Hafftke, kontraktowy radca, kie- 
rownik referatu żydowskiego w Min. 
Spraw Wewnętrznych, ał z dniem 
18 lutego zwolniony z zajmowanego 
stanowiska i ze służby państwowej, 


Zautraię nogi w МЕТ ЕП 

Warszawa. (Tel. wł.) Niejaki 
Antni Jaroszyński odsiadywał 12 lat 
więzienia w Krzemieńcu, Łucku i 
Siedlcach. Podczas odsiadywania od- 
mroził sobie nogę, ponieważ nie miał 
ani butów, ani skarpetek, Powstały 
komplikacje i w rezultacie doszło do 
amputacji nogi. Po opuszczeniu wię- 
zienia Jaroszyński za pośrednictwem 
adwokata z 
do wydziału cywilneto 
wego w Warszawie, с 
państwa i żądając 20 ty: 
dówania. (w) 


żywcem spłoneły 


Wołczyn. (PAT), 


= 


tu 
pożar w zabudowaniach Piotra Kasi- 


ka. Miejscowa ludno: 


zauważyła kłę- 
z mie- 


by dymu, wydobywające się 

szkania: 
Zaalarmowana 

zamknięte dr 


straż  wyłamała 
wi i znalazła w mieszka- 
) ku 
lat 7 do 4. Mimo natychmiastowej po- 
mocy lekarskiej dzieci nie dało się u- 
ratować. 

Rodzice byli nieobecni podczas po- 
żaru, gdyż ojciec wyjechał tego dnia 
do lasu, a matka udała się do pracy 
pozostawiając dzieci bez opieki. 

(Wołczyn, miasteczko na Pole- 
siu w pow. brzeskim, nad rz. Palwą, 
miejsce urodzenia króla Stanisława 
Augusta — red.). 


Auto wpadło na słup 


Lwów (PAT). Samochód, kiero- 
wany przez szofera Fuchsa z Drolio- 
bycza jechał do Stryja, wioząc handla- 
bydła na targ. 

Za kolonią Po minu auto napotka- 
10 zaprzęg konny, który usiłowało wy- 
minąć. Niestety konie spło: ү i 
stanęły dęba. Szofer raptownie skrę- 
cił w bok i wjechał całym pędem na 
słup telegraficzny. 

Auto rozbiło 


całkowicie. Ciężko 


ranni zostali: Kammermnann 
szofer Fuchs, Josek Barger, Szaja 
Kammermann i Chaim Rotenberg 


Wszystkich odwie 


iono do szpiia'a 


Tabela loterii 


2-gi dzień ciągnienia 1-ej klasy 38-ej Loterii Państw. 


Li Il ciągnienie 
Główne wygrane 


10,000 zł.; 146446 

Po 5.000 21,: 60751 162656 

Po 1.000 zł; 19817 179643 
188776 

Po 600 zł.: 28260 80338 44068 
68629 63057 79881 106084 130126 

Ро 400 zł; 88069 44047 102840 
109675 163251 176799 180649 

Ро 200 zł: 10678 12970 51004 
155888 63236 110221 114878 
146948 155425 157768 182628 

Ро 150 zł.; 218 7606 18202 
18778 25781 28880 88267 34978 
37488 39133 43874 45052 51657 
54274 61189 63884 87781 108710 
115001 127484 151065 161518 
162351 169862 170286 176979 
187728 191434 


Wygrane po 100 zł. 


1252 498 907 2136 770 5018 826 
7018 570 701 18 8062 385 9193 237 
316 687 780 10164 269 919 11340 
626 15589 651 836 16041 76 321 472 
517 17012 805 19 941 19123 20661 
920 21208 700 838 22027 260 383 
609 56 81 96 865 28163 861 24065 
201 5 26428 608 27121 602 88 729 
28186 305 474 29781 884 69 30058 
488 81070 731 820 32112 76 698 
38251 075 878 84581 85114 80 482 
779 86764 37142 404 81 832 38705 
19 39055 153. 

40088 129 857 41084 157 623 787 
881 42604 823 36 948 43005 441 606 
44314 685 923 54047 377 82 46068 
254 625 47972 48116 272 633 873 
49165 492 992 50028 708 51122 84 470 
529 52957 456 974 53336 54856 55272 
715 56087 455 57606 39 870 993 59098 
861 424 690 988 943 60808 61367 468 
62267 327 516 68921 64163 628 721 
66579 67212 430 69132 676 746 70208 
11601 20 750 888 72104 386 900 67 
78284 574 74491 75348 54 644 BO 89 
16065 975 77125 89 287 757 78218 
859 616 927 79218 

80411 799 81054 792 911 82277 361 
84214 311 576 86508 21 87586 88616 
805 89599 756 820 978 90224 332 37 
418 91203 848 93280 994 04034 43 
187 499 95028 689 946 96773 97288 
562 98104 70 540 99439 100215 663 
908 101726 102322 103706 104180 
:654 865 106174 266 435 879 107053 
421 108103 794 109038 114 379 110820 
111101 517 112018 140 336 847 113683 
743 861 114248 906 117365 511 609 
118557 97 637 119179834 

120384 121393 522 602 122114 528 
123129 92 313 782 124574 125030 34 
282 175 97 848 998 126609 726 127350 
89 683 799 128114 882 129344 130127 
265 617 57 131252 142 132474 677 
133016 291 781 881 134483 886 018 
135024 342 522 186742 137160 690 
138631 130476 140778 141476 601 746 
BD4 143293 609 17 19 144298 352 504 
654 77 988 145352 146026 555 825 
147025 35 382 400 34 535 148227 
149017 463 151029 315 694 152367 
509 154098 156025 44 254 321 156148 
512 702 812 157566 640 743 819 
158060 338 159304 634 773 


160209 161183 239 162218 735 
848 163029 52 574 763 164236 
332 1650560 302 988 166060 16736 
685 168556 786 892 169977 17017 
289 320 946 171410 172422 589 
173857 175294 491 778 899 176098 
130 82 171 915 80 177261 578 701 
10 178179 154 179236 481 99, 

180011 77 597 647 971 181989 
189805 946 183062 184581 185003 
130 685 186383 187068 836 944 
188112 487 504 821 189751 191375 
192069 323 193246 703 992 194160 
274 674 834 931 89, 


Wygrane po 50 zł. 


144 776 1604 805 65 904 2231 750 
862 945 8168 560 956 4007 170 295 
5087 219 551 771 6570 7058 131 344 
406 959 8276 427 548 685 878 9881 
10679 85 641 71 723 809 85 972 80 
11111 226 481 813 12001 575 13018 
292 95 637 68 865 981 14949 91 


659 82 749 841 98 975 15033 61 148 | 58: 


12 461 645 986 16123 82 380 618 
23 17080_289 876 980 18899 19088 
823 60 556 704 904 20201 300 861 
21006 17 431 42 518 668 813 966 
78 96 22209 406 26 384 990 23007 
235 59 71 306 431 57 657 76 24040 
234 396 909 25721 933 26319 807 
27198 245 331 95 90 521 951 28285 
29182 391 780 80100 820 751 31580 
97 059 770 835 32009 31 204 431 
35518 60 414 650 890 34463 74 644 
35691 36476 648 854 37081 96 110 
317 609 94 97 38308 459 39098 291 
441 72 500 45 бт BIT 897. 

40087 252 573 789 76 900 41143 
42010 141 834 54 57 43565 788 44 323 
527 761 45312 509 БІ 80 686 713 88 
967 46428 59 611 967 48161 271 700 
868 73 982 40542 741 831 975 50313 
97 564 778 51069 251 496 784 52142 
58890 63 93 54179 360 9099 95155 
56270 617 57028 58 391 484 582 614 
68387 498 587 59019 577 999 

60287 608 16 74 701 34 879 61443 
62354 486 88 91 584 687 933 68150 
286 664 755 64030 188 868 575 633 
139 65188 226 478 838 900 37 66000 
1] 17 109 564 752 67081 124 206 36 
814 68897 491 808 69017 75 615 49 
854 10065 274 413 45 895 71261 63 
420 548 783 924 91 72462 96 780 867 
73080 287 317 410 761 813 44 98 74006 
313 149 75169 412 67 90 538 Т1 88 
16089 107 66 77316 641 948 78051 54 
305 527 35 706 914 79936 

80118 224 414 609 931 64 81242 
77 82068 284 583 741 83455 87 828 
939 84027 183 573 636 67 805 060 
85019 367 698 86209 798 976 87157 
264 676 89269 492 80150 473 685 719 
90012 86 267 352 68 763 91520 92449 
669 94195 311 49 638 39 784 05208 
99 667 68 821 00071 132 97462 748 
913 08098 183 424 90080 280 565 849 
64 78 100540 627 101562 752 103081 
134 740 104353 521 105187 485 176 
812 95 106253 350 673 788 107071 
101 230 33 368 92 802 010 108833 
109357 110240 306 635 805 67 111044 
803 926 112107 543 736 113045 491 
509 96 114385 434 620 823 115008 
372 442 646 74 84 715 116220 117038 
169 265 98 607 660 118137 219 324 
899 119010. 826 

125377 85 558 681 121166 224 570 
761 122053 498 847 912 123354 76 520 
66 636 726 84 124199 862 001 9: 
299 632 39 126062 127099 233 618 6l 


812 128068 401 527 665 979 91 129252 
490 521 69 920 38 130418 21 735 44 
97 131640 736 949 132521 791 963 
133003 522 845 134323 660 803 77 
135138 64 639 136561 730 34 B9 810 
137013 36 98 200 5 476 138421 702 
139299 655 761 140406 870 85 141178 
277 308 848 142083 443 619 143065 
33] 408 22 751 801 144005 252 465 
792 821 145509 628 986 146180 345 
854 977 147222 450 593 148623 149073 
657 59 987 150274 381 151079 204 
374 504 152291 98 153121 47 527 713 
26 834 971 154087 194 257 331 91 
611 723 811 155011 697 971 153602 946 
157401 563 508 955 158261 752 972 
16080 130 386 486 161066 75 
107 437 590 831 58 957 168475 
80 971 164090 180 767 165020 128 
210 32 56 64 617 876 166082 168 
422 89 680 966 167110 478 577 
601 168 192 414 169266 332 402 
877 170116 438 999 171154 585 
669 172 001. 84 313 439 917 76 
173049 230 601 709 19 174802 926 
64 77 175131 618 42 97 176040 220 
486 177800 968 178288 93 530 795 
171221 386 423 581 670 903, 
181014 275 438 }б 332 8 


264 80 10: 
188092 203 650 180245 100821 580 
934 101194 192082 792 847 108497 
588 98 802 BO 968 194484, 


lil ciągnienie 


Wygrane ро 1 0 zł. 


459 678 781 849 1317 890 2643 751 
3659 713 4783 5581 7718 8263 557 

9414 10727 11645 13062 272 915 
14508 15252 16511 945 17343 869 
19935 20329 21021 22255 23962 24064 
481 25807 26100 29524 844 

31360 33491 35437 910 36122 86 
37390 809 76 38465 39344 40269 84 
460 41228 42362 43589 44201 45057 
46259 933 48317 70 451 49511 869 
51313 404 52407 54122 55033 57149 
BO 394 806 67 58101 59033 70 130 

61166 201 62016 753 63007 215 75 
511 87 64415 65097 787 66834 67164 
818 68438 97 906 69487 71352 469 786 
814 73576 781 74505 75940 76801 
71320 637 032 79086 81921 84138 821 
58097 841 80 917 87801 950 88089 163 
83 879 89378 737 830 91313 93350 
94819 21 982 05017 294 763 96052 120 
97547 795 98211 508 

100793 102154 950 103251 105472 
108412 111690 112482 113139 212 
572 114090 562 116299 804 41 977 
117828 118385 949 81 119318 588 
120287 856 121121 80 890 123888 592 
698 996 124419 520 886 126262 128830 
987 129216 130278 131550 953 133039 
61 134198 311 136388- 137041 871 
138780 879 139261 341 140407 142028 
533 -806 148127 550 747 144102 971 
146605 841 79 147780 148250 162487 
158042 363 594 055 194097 318 664 
957 155151 156049 418 157287 486 
158888 160648 162903 168878 164427 
955 165939 905 166083 168078 284 
460 69 599 170087 587 171800 172672 
173060 150 175437 78 176517 177247 
69 622 708 178313 421 757 179318 
180701 182007 183404 810 184079 187 
725 905 185041 188 186591 849 62 84 
187220 190016 191487 192311 193498 
510 194882. 


Wygrane po 50 zł. 
51 476 950 1308 550 B17 2120 4895 


51961 5280 770 6138 8325 79 681 9109 


203 887 955 10329 14304 705 15060 


1123442 179140 186737 


355 63 639 777 18475 710 10008 334 
133 20111 203 569 21986 22962 23517 
797 24116 844 25151 667 26848 27304 
45 458 68 639 28420 29793 

30298 864 31046 419 526 909 32733 
811 34019 273 618 36300 550 715 37215 
306 527 892 38256 39880 40448 41271 
804 42303 819 39 43048 146 265 577 
44045. 45207 745 46042 47175 92 399. 
754 854 85 48061 49111 

50015 51035 721 52293 855 53199 
638 54152 55010 905 56864 78 57270 
385 88 623 63 871 925 59566 60693 841 
966 61575 62905 64604 56 65088 774 
66207 67065 68871 69207 519 70025 
158 418 528 817 929 71553 72138 70 
73407 50 827 65 74018 359 62 75849 
16377 77332 91 78102 428 79704 5 997 

80229 726 82280 472 755 890 94296 
971 85044 900 86388 461 838 87105 
99 313 41 90806 973 91201 636 971 
92420 94222 95166 96077 600 97195 
809 98177 212 864 

100268 614 101217 813 951 108275 
422 628 783 104409 105465 87 915 
106050 456 107096 168 430 568 
108485 109146 355 547 990 110075 
380 641 71 662 781 802 38 111854 504 
617 112105 983 118824 782 114060 
846 430 115774 980 116686 117007 
118491 119971 120753 121077 122421 


А051 708 128176 550 862 124420 801 
5 125768 126760 127091 866 128120 655 


129034 417 544 180102 381 522 856 
131318 52 410 580 133240 757 970 
134484 136381 187077 518 188099 474 
983 139080 140162 240 141083 782 
142555 148241 301 588 675 805 17 
144312 454 145306 931 146289 550 
868 147330 148111 447 547 803 149185 
56 496 540 150205 153282 92 727 820 
154164 98 219 305 512 945 155819 
455 537 156846 168669 159208 160121 
87 46 442 162063 110 316 498 168168 
185 89 848 164906 165977 166046 226 
358 593 699 167363 92 628 168829 
927 169208 585 790 170001 172607 
178298 175341 51 449 176764 835 
177622 725 45 91 916 178786 179081 
527 87 182087 252 578 188864 184048 
566 187504 189011 141 781 190066 
191075 288 47 87 700 841 65 193138 
580 641 728 194031 286 820 987. 


IV ciągnienie 
Główne wygrane 
Stała dzienna 20.000 zł. na nr. 
10285 
15.000 zł. na nr. 104091 
2000 zł. na nr. 22841 26865 


1000 zł. na nr. 68206 150696 
165101 
500 zł. na nr. 60638 113226 


27981 121403 
165065 174722 | 


400 22. na nr. 
125075 148948 
188107 

200 zł, na nr. 8925 13666 27009 
34626 34416 42367 68017 71437 
84554 184416 153927 175223 
181771 

150 21, na nr. 7162 11702 12910 
23555 26320 42527 48665 50259 | 
55211 74251 91028 105921 109472 


930 4347 5435 737 7056 347 781 В00У 
10573 74896 15178 314 15 16608 17001 
874 18213 19171 321 577 72 20095 333 
862 23361 623 14477 27209 55 28046 
29356 30431 32089 33179 440 34122 37 
36168 82 38084 595 728 39157 712 886 
40302 458 41650 42059 43540 876 
44042 182 46628 48244 49594 51619 
52189 5368 54084 452 550 76 799 930 
55206 645 50308 415 613 651 57024 36E 
587 838 58277 59843 01690 825 62278 
583 738 807 64133 491 65414 66079 
104 828 67348 68280 69891 70356 674 
11831 72234 325 547 73501 74151 801 
981 75061 76481 78113 79300 80205 
887 82319 84927 54 87502 88471 91495 
931 93374 404 94612 872 97443 08556 
828 99608 103207 821 104790 
305 561 106220 107418 935 108749 
111514 115054 116977 86 117337 118216 
949 81 119199 849 120283 121308 12244 
123226 124022 125588 788 126294 502 

4 127172 584 120142 132114 134668 
956 135159 59 896 918 137233 711 14974 
143079 562 980 144102 256 145534 643 
146103 907 20 147010 819 148919 
152437 520 875 975 153955 156418 
157486 160908 161831 162092 164197 
189 155082 77 166 735 167331 614 845 
16870 234 170619 171592 174745 64 922 
175145 96 563 176692 177582 090 
180593 183992 184469 783 864 188451 
142 190032 194066 675 877 


Wygrane po 50 zł. 


307 570 639 710 1030 5568 645 918 
89 6012 301 7325 615 8057 111 654 
10448 79 503 031 11106 881 12068 351 
13083 94 523 27 76 84 812 14081 15742 
16078 342 421 514 944 17041 60_553 
19953 20682 21104 597 805 34 23338 
93 24113 567 739 895 25468 27724 890 
28366 400 539 84 29946 30851 976 31844 
32126 33004 671 34647 904 35394 801 
36656 37349 570 38015 672 40170 413 
677 136 41142 308 891 42753 55 43224 
593 45340 54 803 46052 160 253 772 
47833 980 48567 938, 50018 724 28 
51006 455 52105 32 936 54556 55002 
1523 56168 57326 513 58391 693 59846 
159846 946 60211 60 890 61031 632 840 
929 62920 63432 625 886 905 66004 
7053 69847 70078 462 760 71211 386 
427 72807 73058 214 63 326 950 74465 
75025 232 76443 48 786 77045 93 163 66 
18236 889 79546 630 718 80496 81475 
538 82743 83365 928 97 84814 86773 
914 68 88652 67 923 80410 709 90450 
91100 92110 736 941 93058 597 619 
782 95856 96141 760 913 97801 933 
98011 117 270 475 541 99026 444 110237 
101257 334 736 103637 103262 104844 
105263 943 107210 610 761 108057 250 
967 109183 652 10057 112850 114301 
115528 49 980 116061 17440 605 68 
118105 119213 494 588. 120141 587 
652 860 12159 485 610 122395 124995 
124600 125465 756 68 127091. 207 -469 
610 705 128403 764 78 994 129019 34 
70 748 130231 131465 855 13203 109 
321 643 133305 405 958 134433 995 
135795 136948 137441 976 138003 316 
474 787 141550 143286 301 927 144026 
171 312 423 145196 306 788 948 146372 
147330 745 148008 226 361 447 149029 
110 292 150135 672 151078 782 152062 
461 904 153594 702 027 154254 512 
664 155035 145 338 455 537 158888 
160442 161526 162400 799 163411 


110340 116784 122667 124347 
128035 134667 135042 137740. 
155584 158938 164098 181630, 
194577 

Wygrane го 100 zł. 


288 503 936 1694 741 3621 303 491 


Tabele loteryjna podajemy bez gwarancji 


164339 567 934 165289 355 788 166287 
812 167051 988 168246 16969] 170503 
171699 723 173257 320 175098 176209 
682 178062 140 807 179137 374 181155 
239 665 182092 199 183191 586 184560 
614 55324 68 561 186242 188665 189244 
190043 488 659 872 933 191274 192425 
573 995 198514 677 194146 


Koncert Kiepury 


Kraków (PĄT) Zorganizowany 
przez obywatelski komitet pomocy zi- 
mowej bezrobotnym koncert Jana 
Kiepury i Marty Eggerth, która po raz 
pierwszy wystąpi publicznie w Polsce, 
odbędzie się w niedzielę o godz, 20,30 
w obszernej sali Starego Teatru, Kon- 
сёгі transmitują w całości wszystkie 
rozgłośnie Polskiego Radia. 

Bogaty program koncertu dzieli 
się na dwie części: w pierwszej są 
arie operowe; Moniuszki — „Halka“, 
Nowowiejskiego — „Legenda Bałty- 
ки“, Flotowa — „Мача“, Vetdicgo — 
„Аіда“, Pucciniego — „Tosca“, Masse- 
neta — „Мапоп", Część druga prze- 
widuje polskie pieśni ludowe, pieśni 
neapolitańskie, СаПа _ „Barkarolę” 
Morawskiego „Na ust twych koralu". 

Dzięki transmisji radiowej koncert 
udostępniony będzie najszerszym tze- 
szom społeczeństwa. Pozwoli to 
wziąć udział w tej pięknej ofierze na 
rzecz pozbawionych pracy nie tylko 
osobom obecnym na sali krakowskiego 
teatru, ale również wszystkim. Ogól- 
nopolski komitet chcąc ułatwić radio- 
abonentom złożenie ofiary postanowił 
dostarczyć wszystkim specjalne znacz- 
ki na pomoc zimową w cenis 1 zł dla 
mieszkańców miast i 50 gr dla ludno- 
ści wiejskiej Znaczki te przyniosą 
funkcjonariusze pocztowi podczas in- 
kasowania najbliższej opłaty za abo: 
nament radiowy. 

sms 


Wiele шй pada W kl ШЕШ, teno. nin 2 


Znów postrzelenie węglokradów 


Czy to nie jest lekceważenie życia ludzkiego?! 


Zawiercie, 18, 2, — W dniu 
16 bm. na terenie m, Zawiercia służba 
kolejowa znów postrzeliła dwóch wę- 
glokradów, mieszkańców Zawiercia. 
O godz. 17.50 podczas kradzieży węgla 
2 pociągu towarowego nr 484, zdążają- 
cego w kierunku Częstóchowy w obrę- 
bie m. Zawiercia, przez służbę kólejo- 
wą, eskortującą pociąg, zostal postrze= 
lony dwa razy w prawą nogę węglo- 
krad Jan Kaczmarczyk, lat 15, zamie- 
szkały przy rodzicach przy 01, Klono- 
wej 11, 

W pięć godzin później również 
przez strażników kolejowych, eskortu- 
jących inny pociąg towarowy nr 186, 
na szlaku kolejowym Łazy— Zawiercie, 


Budowa szkół powszechnych 
Tow. Szkoły Ludowej 


Stanisławów. (PAT) W roha- 
tyńskim powiecie ostatnio wybudowa- 
по i częściowo wykończono całkowicie 
21 budynków szkolnych, koszteni oko- 
ło 280.000 zł, zaś gminy wiejskie pro- 


podczas kradzieży węgla został postrze- 
lony w brzuch węglokrad Józef Jusz- 
к lat 30, zamieszkały w Zawierciu 
przy ul. Piłsudskiego 51. Stan Jusz- 
DZKA jest b. ciężki, natomiast rany 
postrzałowe Kaczmarczyka nie budzą 
powaźniejszych obaw. Obaj postrzeleni 
zostali odwiezieni do szpitala Ubezpie- 
czalni Społecznej w Zawierciu, 

Na marginesie tych coraz częstszych 
postrzeleńń należy zauważyć pewnego 
rodzaju lekkomyślność ze strony straż- 
ników kolejowych, którzy lekceważą 
sobie życie ludzkie į strzelają do ludzi 
jak do.» zajęcy. Czy nie da się zašto- 
sować innych środków w walce z wę- 
glokradami?! 


jektują w okresie najbliższym 8—5 lat 
budowę nowych 22 budynków i wy- 
kończenie 6 budynków szkolnych daw- 
niej rozpoczętych. Z wybudowanych 
budynków jest 6 jednopiętrowych, po- 
zostale parterowe ewent. z mieszkania- 
ini na poddaszu, wszystkie, z wyjąt- 
kiem dwu, murowane. Ponadto Tow. 
Szkoły Ludowej wybudowało dwa bu- 


Wszystkie losy I klasy 


88 loterii wykupili moi liczni klienci, 
snać uznają oni słusznie moją kolekturą 
za uprzywilejowaną przez Fortuną 


STEFAN CENTOWSKI 
Poznań, plac Wolności 10 


n 88 620 


dynki, które są dzierżawione na po- 
mieszczenie szkół, w Sulejowie i Sze- 
токіеј КогпеНпів, Koszt budowy w 
gminach wiejskich ponosi miejscowe 
społeczeństwo, względnie samorząd 
gminny przy pomocy Tow, Popierania 
Budowy Szkół Powszechnych, Dyrek- 
cja Lasów Państwowych w postaci 
kredytowego materiału drzewnego oraz 
Fundusz Pracy. 


Nie chcą patronować żydom 


Wilno (Tel, wł) Na uniwersytecie 
Istnieje stowarzyszenie studentów ży- 
dowskich. 

Po reżygnacji poprzedniego kurato- 
ra zwrócono się do prof. Manfreda 
Kridla, lecz odpowiedział on odmow- 


nie. р 
Olbrzymi ryś 

Wilno (ATE) Podczas obławy ną 
wilki koło wsi Ankudowo pow. dzi- 
śnieńskiego, nad granicą sowiecką, z8- 
bito olbrzymiega rysia Wzbudził on 
podziw u okolicznych myśliwych, któ- 
rzy tak wspanialego okazu dotych- 
czas nie oglądali. 


Transakcia min. Веска, 


z Gdańskiem 


Gdańsk otrzymał od min. Becka 
darmo koncesję dużego znaczenia po- 
litycznego. W wywiadzie, udzielonym 
czołowemu organowi prasowemu Rze- 
szy Niemieckiej „Völkischer Reobach- 
ter", wspomniał min. Beck, że nasze 
zainteresowania Gdańskiem są raczej 
natury gospodarczej. Czy można my- 
śləć o interesie gospodarczym bez po- 
litycznego? Ministrowi nie potrzeba 
chyba tłumaczyć rzeczy tak prostej i 
wynikającej z doświadczenia, że szcze- 
gólnie w Gdańsku nasz interes gospo- 
darczy staje się problematycznym bez 
praw politycznych. 


Zmierzamy do wykazania, ze do ca- 
łej transakcji, jaką zawarł min. Beck 
z Gdańskiem, dopłacamy i to koncesja- 
mi właśnie natury gospodarczej. Tą 
dopłatą jest umowa portowa, której 
modyfikację podpisano w dniu 
stycznia. Jak twierdziły komunikaty 
urzędowe polskie i gdańskie, uzupeł- 
nienie umowy o wykorzystanie portu 
gdańskiego było koniecznością, powo- 
dowaną troską o ruch towarowy W por- 
cie Gdańska. Trzeba jednak stwier- 
dzić, że takiej konieczności nie było. 

ia przestrzeni r. 1936 nasze porty wy- 
kazują następujący wzrost obrotów: 
Gdynia o 268502,1 ton 
Gdańsk o 526 371,5 ton 


Gdańsk wykazuje więc dwukrotnie 
większy wzrost obrotów do Gdyni. Nie 
może tedy być mowy o „dyskrymina- 
cji* portu gdańskiego, podnoszonej 
przez prasę niemiecką. Przed tym rze- 
komym „upośledzeniem* ma Gdańsk 
chronić umowa portowa. Cóż ta umo- 
wa Gdańskowi daje? 


Rozdział drugi zmodyfikowanej u- 
mowy zapewnia Gdańskowi obroty 
portowe, równe ilością i wartością 0- 
brotom portu gdyńskiego. Taka gwa- 
rancja jest czymś paradoksalnym z 
czysto gospodarczego punktu widze- 
nia. Port jest przedsiębiorstwem han- 
dlowym, tak jak każdy kupiec, zarząd 
portu i osiadłe przy nim sfery gospo- 
darcze muszą transporty pozyskiwać. 
Akwizycja wymaga dużych wysiłków 
i poprawnego ustosunkowywania się 
do właścicieli towarów, przechodzą- 
cych przez port. Właściciel ten musi 
widzieć swój interes w tym, że towar 
jego idzie przez port dany, a nie inny. 
Akwizycja towarów do portów pol- 
skiego obszaru celnego w dalszym cią- 
gu polega głównie na odbieraniu ła- 
dunków portom obcym, szczególnie 
niemieckim. Taka akwizycja — nie 
odbieranie obrotów Gdańskowi — sta- 
nowi główne źródło rozwoju Gdyni. 
Umowne gwarantowanie portowi gdań- 
skiemu równych Gdyni obrotów, — 
zwalnia go niejako od spełniania roli 
czynnej na korzyść naszego organiz- 
mu gospodarczego. 


Gwarancja jest potwierdzeniem te- 
zy gdańskiej, która głosi, że korzysta- 
nie z portu gdańskiego jest obowiąz- 
kiem Polski. Teza ta jednak nię wspo- 
mina o prawie Polski, którego prze- 
cież istotą jest to, by z portu tego rów- 
nież i Polska miała zyski. Daliśmy 
Gdańskowi zapewnienie utrzymania 
jego dochodowości па odpowiednim 
poziomie nie domagając się wcale rea|- 
nych zabezpieczeń dla siebie, że będzie 
to połączone z równoczesną korzyścią 
naszą. 

Praktyka wykazała, że gdańskie sfe- 
ry gospodarcze sprzeciwiały się nawet 
zabieraniu niektórych ładunków pol- 
skich portom obcym. Tak się rzecz 
miała np. z bawełną. W tej konkret- 
nej sprawie prowadzono w Gdańsku 
jawną propagandę przeciwko 
odbieraniu bawełny Bremie. Przy ta- 
kiej polityce gdańskich czynników 
kompetentnych tym dziwniejszym sta- 
je się dalsze postanowienie umowy 
portowej, które nakłada na gdyński 
zarząd portowy obowiązek ścisłego 
wzajemnego informowania się o swo- 
ich zamierzeniach. Ocenialiśmy za- 
wsze takie tendencje, zawarte w umo- 
wie już poprzednio, jako ograniczenie 
naszej suwerenności gospodarczej na 
własnym wybrzeżu morskim. Gdańsk 
z postanowienia tego, ujętego w for- 
mie łagodniejszej w umowie poprzed- 
niej, korzystał zawsze w sposób wyraź- 
nie sprzeczny z interesem polskim pro- 
testując przeciwko rozbudowie Gdyni. 


Ale rząd polski poszedł jeszcze da- 
lej. W umowie zobowiązaliśmy się, że 
wszelkie zezwolenia na wywóz i przy- 
wóz będą odtąd miały ważność tak w 
Gdyni, jak i w Gdańsku. Rzecz pro- 


sta, że jest to duże udogodnienie dla ' sportów, z pewn 


| 
| 


Kiedy w Louisville w Stanach Ziednoczonych opadły po powodzi wody, 
znalazła się obok samochodów... 


na ulicy 
motorówka. 


Magistrala węglowa Śląsk-Gdynia 


Przed przejęciem linii kolejowej przez Tow. Kolejowe 
Polsko-Francuskie 


Warszawa. (Tel. wł.) Dnia 25 bm. 
odbędzie się w Warszawie posiedzenie 
komitetu dyrekcyjnego Towarzystwa 
Kolejowego Polsko-Francuskiego. Na 
posiedzeniu tym będą omawiane spra- 
wy, dotyczące rozpoczęcia prac przygo- 
towawczych do przejęcia eksploatacji 
magistrali węglowej Sląsk—Gdynia. 

Fundusze, uzyskane z I emisji obli- 
gacji, pozwoliły Towarzystwu na do- 
prowadzenie przygotowań linii Herby 
Nowe—Gdynia do stanu, które umożli- 
wiły dotychczasową eksploatację. To- 
warzystwo wykonało dotychczas takie 
prace: nabyło gruntów drogą ugodową 
iw trybie przymusowym około 1170 
hi przygotowało torowiska na całej 
razem 3.158.233 metrów sześcien- 
nych; wykonało budowy. betonowe dlu- 
gości 13.431 metrów; wykonało m. i. 
wiadukt na skrzyżowaniu przy stacji 
Zduńska Wola; ułożyła 571,000 pod- 
kladów; położyło szyn wraz ze złącze- 
niami, razem wagi 26.000 ton, a roz- 
jazdów i skrzyżowań — 437 komple- 
tów; wykonało budowli stacyjnych i 
domów mieszkalnych około 52.000 me- 
trów kwadratowych powierzchni zabu- 
dowanej; urządziło wodociągi na tych 


stacjach itd. Towarzystwa wpłaciło 
z tytułu I emisji kwotę 65 milionów 
franków na pokrycie wydatków, jakia 
państwo polskie miało albo będzie 
miało z tytułu uregulowania należno- 
ści za roboty wykonane dla nadania 
Towarzystwu koncesji. 

Wpływy z II emi: w wysokości 
540 milionów franków, mają być prze- 
znaczone na dokończeine prac, m. 1. 
założenie drugiego toru na linii Herby 
Nowe—Gdynia, co pozwoli na prowa- 
dzenie eksploatacji w lepszych warun- 
kach. Ma być rozpoczęta budowa od- 
nogi Sienkowice—Częstochowa, długo- 
ści około 25 km, która będzie łączyła 
miasto przemysłowe Częstochowę z 
Bałtykiem. Przewiduje się podwojenie 
toru Sienkowice—Karsznice, które bę- 
dzie konieczne wobec budowy powyż- 
szej odnogi oraz umożliwi uspyawnie- 
nie wzmożonego ruchu na stacji Sien- 
kowice. Przewiduje się też podwojenie 
toru na linii Karsznice—Inowrocław 
i Nowa Wielkawieś apuściska. Wre- 
szeie Towarzystwo dokona zakupu ta- 
boru ruchowego, jak lokomotyw, wa- 
| genów osobowych i towarowych. (w) 


Grzeszolska mówi o samobójstwie 


Szczegóły desperackiego kroku — Fałszywe doniesienia pra- 
sy brukowej 


Kraków. (Tel. wł.) Stan zdrowia 
przebywającej w szpitalu św Łazarza 
w Krakowie Pelagii Grzeszolskiej po- 
prawił się już tak dalece, że istnieje 
nadzieja, iż Grzeszolska za kilka dni 
będzie mogła opuścić szpital. Znuże- 
nie i senność mijają, choć chora jest 
jeszcze osłabiona. Grzeszolska stale 
wspomina męża, przekonana że on ży- 


je. Wyraziła nawet zyczenie, by ją do 
niego zaprowadzić. Przypuszcza bo- 
wiem, że podobnie jak ona znajduje 
się w szpitalu. 

Z rozmów potocznych Grzeszolskiej 
w szpitalu ujawniają się dalsze szcze- 
góły faktów, jakie poprzedzały targ- 
nięcie się Grzeszolskich na życie Jak 
wynika z opowiadania Grzeszolskiej, 


Przedpłatę za „Orędownik” 


za miesiąc marzec przyjmują listowi i poczta 


do 25-g0 b. m. 


Kto później zamówi, narazić się może na utratę 
pierwszych gazet w marcu. Dlatego prosimy 
о niszczenie przedpłaty przed 25-tym b. m. 


sfer gospodarczych,. dla właścicieli to- 
warów, którzy zyskują swobodę w wy- 
borze portu. Wszelka jednak swobo- 
да, gospodarcza ma naturalne granice, 
zakreślone przez interes ogólny gospo- 
darstwa narodowego. 


Przyjęciu takiej zasady nie można 
by się sprzeciwiać, gdyby oba porty le- 
żały w jednym obszarze walutowym i 
podatkowym. Ale Gdańsk stanowi sa- 
modzielny obszar walutowy i podatko- 
wy. Rząd polski zrzekając się umową 
ścisłej kontroli, które zezwolenia wy 
wozowe i przywozowe zostaną wyzy- 
skane w Gdyni, a które w.Gdańsku, 
stwarza szerokie pole machinacyj. po- 
dątkowych i walutowych. Żydzi, bę: 
dący głównymi właścicielami tran- 
i arają się ko- 


rzystać w szerokim zakresie z tej spo- 
sobności! 

Ogólnie więc w umowie portowej z 
Gdańskiem — bez jakichkolwiek real- 
nych odwzajemnień — zapewniliśmy 
Gdańskowi pewny i pomyślny rozwój, 
nie bacząc, czy jest to w zgodzie z na- 
szym dobrze pojętym interesem go- 
spodarczym. 

Jest to dopłata do dokonanej przez 
min, Becka transakcji w sprawach 
politycznych, Бо с; za wystarczają- 
cą rekompensatę uważać mamy ра- 
pierową. deklarację senatu gdańskiego, 
w której zapewnią się swobodę ruchów 
polskich kołom gospodarczym? 'Do- 
świadczenie wykazało, јака. praktycz- 
ną wartość mają takie deklaracje. 


Gdańsk Е. Р, 


samobójstwo popełnili oni nie w pią- 
tek, lecz raczej już po północy w so- 
botę 


Jak podaje Grzeszolska, oboje po 
uregulowaniu rachunków w hotelu 
przez Grzeszolskiego wyszli do kina 
na. film „Allotrie Wróciwszy do ho- 


telu, kazali sobie. podać herbaty, po- 


czym zamknęli się w swoim pokoju, 
szols zaczął pisać listy, 
szą datę 12 lutego. Pierwszy 

list — do włńadz sądowych — pisar 


był о godz. 21,45 a ostatni do Staciwiń- 
skich о godz. 23,30. Po napisaniu li- 
stów już około północy tj. z piątku na 
sobotę postanowili pozbawić się życia. 
Rewolwer, nabity trzema kulami miał 
być środkiem pomocniczyym w wy- 
padku gdyby luminal nie skutkował. 
Zgodnie z umową jeden z nich miał 
w wypadku, gdyby powrócił do przy- 
tomności i stwierdził, że obaj jeszcze 


żyją, zastrzelić najpierw drugiego a 
potym siebie. 
Jak dalej ok je się, nie zgadza 


się prawda oświadczenie jednego z 
przesłuchanych świadków hotelowych 
jakoby widział Grzeszolskiego wycho- 
dzącego ze swego pokoju Grzeszolskie- 
go, który zauw: szy świadka cof- 
nął się następnie i odtąd już nie był 
widziany. Niema również świadków, 
ktrózy widzieli wychodzących Grze- 
szolskich jeszcze w sobotę na miasto. 
Wiadomość jest również nieprawdzi- 
wa i źródła jej dotąd nie ustalono. Nie- 
wątpliwie jest ona wymysłem prasy 
brukowej. 


Praktyki wakacyjne 
Ша studentów 


Warszawa. (PAT.) Prezes Rady 
Ministrów wystosował do wszystkich 
ministrów okólnik, w którym ustalił 
ogólne zasady zbierania i rozdziału 
praktyk wakacyjnych dla młodzieży 
akademickiej w r. b. 

W myśl okólnika poszczególne mi- 
nisterstwa zorganizują płatne prakty- 
ki w podległych sobie urzędach, insty- 
tucjach i przedsiębiorstwach państwo- 
wych oraz w nadzorowanych przez sie- 
bie przedsiębiorstwach prywatnych i 
zgłoszą do Min. oświaty ilość zaofia- 
rowanych praktyk, podając przy tym 
ich rodzaje, wymagane warunki, wy- 
sokość wynagrodzenia і ewent, życze- 
гіа pracodawców. = 


Skazanie działacza 
ze Stronnictwa Ludowego 


Olkusz, (PAT) Sąd okręgowy w 
Kielcach na sesji wyjazdowej w Mie- 
chowie skazał prezesa zarządu powia- 
towego Stronnictwa Ludowego, Szy- 
monka Dudka ze wsi Zbigały, gm. Mie- 
szków, na pół roku aresztu j grzywnę 
za odczytanie rezolucji na zgromadze- 
niu z okazji obchodu 16 rocznicy zwy- 
cięstwa nad bolszewikami. Rezolucja 
ta pochwalała przestępstwo i rozpo- 
wszechniała wiadomości, mogące wy- 
wołać niepokój publiczny. 


Wyrok w sprawie zajścia 
w Wysokim Maz. 


Łomża. (PAT) Wczoraj po dwu- 
dniowej rozprawie przeciwko 20 oskar- 
żonym o udział w rozruchach antyży- 
dowskich w Wysokim Mazowieckim w 
dn. 14 września ub. r, sąd skazał 13 
oskarżonych, mianowicie dwóch po 10 
miesięcy, 4 po 8 miesięcy, 7 po 6 mie- 
sięcy więzienia i przyznał powództwo 
Ine w postaci cymbolicznej zło- 
i tytułem strat materialnych i mo- 
h wszystkim poszkodowanym. 
Pięciu oskarżonych zostało uniewin- 
nionych. Sprawy dwóch pozostałych 
zostały wyłączone. 


Konkurs im. Szopena 


Warszawa (ATE) W niedzielę, 
odbędzie się o godz. 11,45 w Filhar- 
monii uroczyste otwarcie międzynaro- 
dowego konkursu im. Fr. Szopena 
zorganizowanego pod protektoratem 
Pana Prezydenta przez wyższą szkołą 
muzyczną im. Fr, Szopena dla piani- 
stów obojga płci i wszelkich narodo- 
wości, w wieku od lat 16 do 28, 

Biorący udział w konkursie ucze- 
stnicy należą do 21 państw, a m, i. po 
raz pierwszy są reprezentowane: Fran- 
cja, Grecja, Japonia i St. Zjed. W są- 
dzie obok najwybitniejszych piani- 
stów polskich zasiądzie cały zastęp 
znakomitości zaganicznych z profeso- 
rami Backhausem, Philippem i Saue- 
rem, jako wiceprzewodniczącymi na 
czele. Przewodnictwo spoczywa w rę- 
ku dyr. Adama Wieniawskiego, tego- 
rocznego laureta nagrody muzycznej 
m, st. Warszawy. 
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Walka о duszę Łodzi | Zdemaskowan 


AKCJA NARODOWGÓW 


Walka o duszę Łodzi — dodajmy 
od razu dla ścisłości — o duszę pol- 
skiego społeczeństwa Łodzi wciąż 
trwa. Nie ma dwu zdań, iż wpływy 
ideologii narodowej, reprezentowanej 
przez Stronnictwo Narodowe, są wśród 
Polaków w Łodzi dominujące. Walka 
toczy się właściwie o pewną grupę ro- 
botników i bezrobotnych Polaków, któ- 
rzy wskutek rozpaczliwych warunków 
materialnych stanowią podatny grunt 
dla agitacji komunistycznej. Jednak, 
mimo trudnych warunków, w jakich 
pracuje Str. Маг, promieniowanie 
ideologii jest tak silne, że bądź para- 
liżuje, bądź też pokażnie przeciwdzia- 
ła wpływom komunistycznym, czego 
najlepszym dowodem jest atrakcyjność 
i ciągły wzrost uświadomienia prze- 
ciwżydowskiego. 


SPRAWA NAJWAŻNIEJSZA 


Sens walki, toczącej się dziś w Pol- 
sce, doskonale scharakteryzował na 
jednym zposiedzeń łódzkich adw. Ka- 
zimierz Kowalski w poniższych sło- 
wach: 

„O Żydów jest cała walka w Polsce, 
о nic innego!" (przytaczam za „Na- 
szym Przeglądem" nr 25). 

umiałe, że słowa te dotknęły 
do głębi Żydów, którzy, nie wiedzieć 
już po raz który, z całą zajadłością 
rzucili się na adw. Kowalskiego, nie 
szczędząc mu, zwyczajem żydowskim, 
obelg, pogróżek, kalumnij itp. 

Kiedy mówimy o adw. Kowalskim, 
warto dla scharakteryzowania jego 
wyjątkowej wprost popularności przy- 
toczyć zdanie pewnego Żyda, który z 
żalem stwierdził: 

„Kazimierz Wielki wpuścił nas do 
Polski, a Kazimierz Kowalski chce nas 
z niej wypędzić.“ 

ZARAZA PRZECIWŻYDOWSKA 


Wspominałem już w poprzednim 
artykule o tym, iż komunę toczy rak 
żydowski. Robotnik łódzki jest z na- 
tury swej antysemitą. Nie dawno wy- 
darzył się typowy wypadek w lokalu 
partyjnym Р. Р. 8. na Kozińcu, gdzie 
między członkami doszło do awantury 
z powodu Żydów. Doły czerwonego 
frontu ludowego, o ile rekrutują się z 
Polaków, odczuwają obcość elementu 
żydowskiego, który stanowi kierownic- 
two „proletariatu“ polskiego. 

Wystarczy przejść się ulicami Ło- 
dzi, a zwłaszcza na przedmieściach, by 
zobaczyć, jak silny jest prąd przeciw- 
żydowski, wyrażający się w mocnych 
napisach przeciwżydowskich, w tā- 
bliczkach informacyjnych o sklepach 
chrześcijańskich, wreszcie w traktowa- 
niu Żydów na ulicy, w tramwaju itd. 

Żydo-komuna, orientując się w na- 
strojach mas polskich, stara się w 
sprytny sposób wkraść w łaski robot- 
nika polskiego. Komunikują пат 
działacze Str. Nar, o nowym  tricku 
agitatorów komunistycznych. Często 
zdarza się, że taki agitator wznosi 0- 
krzyk: „Niech żyje Polska narodowa, 
rabotniezo-chłopska!* Jest to na pozór 
nieuchwytna poprawka ideologii naro- 
dowej, wprowadzająca momenty kla- 
sowe. Pod tym też hasłem cienkiej 
1 delikatnej propagandy starają się 
agitatorzy komunistyczni wbić klin 
w czystą ideologię narodową. 


ŁÓDŹ NARODOWA WALCZY 


Łódź narodowa w dalszym ciągu 
walczy pod sztandarem jedności naro- 
dowej Polaków oraz bezkompromiso- 
wego hasła odżydzenia Polski, Czy to 
będzie posiedzenie łódzkiej rady miej- 
skiej, czy zebranie organizacyjne Str. 
Narodowego, czy artykuł w „Orędow- 
niku* lub „Tygodniku Politycznym”, 
czy też rozmowa na ulicy lub w domu 
-- wszędzie znać naelektryzowanie 
atmosfery sprawą żydowską i chęcią 
nieustępliwej walki aż do zwycięstwa. 
Łódź jest dzisiaj terenem zmagania 
się dwu ideologij, na wzajem się wy- 
łączających, między którymi nie ma 
mowy o jakim kolwiek kompromisie, 
Stronnic'wo Narodowe od kilku lat 
bez przerwy dzierży sztandar walki w 
Łodzi, wskazując nim drogę i przykład 
dla całej Polski, jak walczyć o lepszą 
przyszłość. STEN. 


Dr. med, Н. ZIOMKOWSKI 


spesi, chorób skór. wener, i meczoplciowych 
Łódź, 6 Sierpnia 2, tel. 118-33 
Przyjmuje 9-12 1 3-9 w niedzielę: 9-12 
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ie bandy 


szmuglerów sacharyny 


Herszt bandy igłówny hurtownik przemytu łodzianinem — 
Nici prowadzą także do Częstochowy 


Częstochowa, 19. 2, — Straż 
graniczna w Częstochowie wykryła 
oibrzymią aferę przemytniczą. Założy- 
cielem i hersztem bandy, a jednocze- 
śnie głównym hurtownikiem przemy- 
tu sacharyny był Bronisław Grajcar,, 
zamieszkały w Łodzi, który w roku 
1931 zorganizował szajkę szmuglerską, 
w której skład wchodzili: bracia Adam 
i Roch Brodziakowie, kuzyn ich Klim- 
za oraz wdowa Katarzyna Kołodziej- 
czyk, zamieszkała w Częstochowie 
przy ul. Jasnogórskiej 32. 

Szajka działała w ten sposób, że 
Brodziakowie i Klimza przynosili 
szmuglowaną sacharynę do domu swo- 
jego w Kamińsku, skąd wiozła ją do 
Częstochowy siostra ich, Weronika, 
przebrana za wieśniaczkę. Towar dla 


odbiorców składano w mieszkaniu u- 
bogiej wdowy, Katarzyny Kołodziej- 
czyk, której za oddanie mieszkania 
na magazyn szmuglowanych towarów 
płacono znikome sumy. 

W czasie rewizji, przeprowadzonej 
przez straż graniczną u Katarzyny Ko- 
łodziejczyk, stwierdzono duże ilości 
sacharyny, pochodzącej z przemytu. 
Katarzyna Kołodziejczyk, wzięta w 
krzyżowy ogień zapytań, z płaczem 
przyznała się do winy, wyjawiając 
jednocześnie ‘nazwiska wszystkich 
członków bandy. 

Wartość przemycanego towaru wy- 
nosi ponad 50 tysięcy złotych. Szmu- 
gierów oraz ich wspólników osadzono 
w więzieniu na Zawodziu. 


1 brzytwą na przeciwnika 


Podczas kłótni zmasakrował koledze twarz 


Siemianowice, 19.2. W loka- 
lu Brunona Kubosza w Siesuianowi- 
cach doszło do kłótni a następnie bój- 
ki pomiędzy bawiącymi tam miesz- 
kańcami Siemianowice Michałem Kacz- 
marzem a Jerzym Grabką. 

W trakcie bójki Grabka dobył z kie- 
szeni brzytwy i zmasakrowśł swemu 
przeciwnikowi całą twarz, kalecząc 


szczególnie głęboko jego twarz i szczę- 
kę. Kaczmarza odstawiono do miej- 
scowego szpitala a Grabkę przytrzy- 
mała policja. 

Odstawiony do dyspozycji władz 
sądowych Grabka został po przesłu- 
chaniu u sędziego śledczego wypusz- 
czony na wolną stopę i oddany pod 
dozór policji. (AJS) 


Nawet hitlerowcom był uciążliwy 


Członek N. S. D. A. В., który zbiegł do Niemiec, wydany zo- 
stał władzom polskim 


Chorzów, 19.2, W związku ż 
wiadomościami o przytrzymaniu za 
należenie do N. S. D. A. B. Józefa Wan- 
derki z Chorzowa II (Bytomska 99) 
informuję nas, że Wanderka miał już 
być aresztowany przy likwidacji N. S. 
D. A. B. w swoim czasie. z 

Przeczuwając grożące mu areszto- 
wanie Wanderka zbiegł do Niemiec. 
Został tam przytrzymany za nielegal- 


ne przekroczenie granicy i wymierzo- 
no mu karę. Po jei jednak odcierpie- 
niu Wa derka dzięki poparciu partii 
hitlerowskiej otrzymał niezłą posadę. 

Po pewnym czasie stwierdzono, że 
dopuścił się on oszustw, wobec czego 
został aresztowany i znowu zasądzony 
a po odcierpieniu kary odstawiono go 
do granicy, jako uciążliwego cudzo- 
ziemea. (AJS) 


Morderca Kołodzieiówny ujęty 


Twierdzi on, że zbrodniczego czynu dokonał w zżamroczeniu 
umysłowym 


Michałkowice, 19.2. Poszuki- 
wany od tygodnia przez władze śledcze 
rozwiedziony górnik 34-letni Gerhard 
Mikosz z Katowie II (Piotra 1), który 
w dniu 12 bm. po południu w mieszka- 
niu Kazimierza Hahna w  Szopieni- 
cach (Borki 15) w bestialski sposób za- 
mordował 26-letnią Bertę Kołodziej, 
podcinając jej gardło brzytwą został 
wczoraj ujęty przez policję w Michał- 
kowicach. 


Mikosz przyznał się do popełnienia 
tej ponurej zbrodni i oświadczył, ża 
czynu swego dokonał w zamroczeniu 
umysłowym, gdyż cierpi na zabu- 
rzenia psychiczne i nie zdaje sobie 
obecnie sprawy, jak to mogło nastą- 
pić. W piątek Mikosz został przekaza- 
ny do dyspozycji władz sądowych w 
Katowicach, w których rękacn spoczy- 
wa śledztwo. (AJS) 


Łódzkie widoki 


„Orędownik” winien, że deszcz pada... 


Ukazuje się w Łodzi pewne pisem- 
ko, którego redaktorzy (z pochodzenia 
nasi abisyńczycy) nie mają lepszego 
zajęcia, niż reklamowanie „Orędowni- 
k: Prawie z każdego numeru tego 
szlachetnego organu Lenina i Marksa 
sypią się pod naszym adresem takie 
kompilmenty: „Orędownik* — to pi- 
smo reakcji”, „Orędownik* broni kapi- 
talistów", „Orędownik* „organ gen. 
Franco, Hitlera i Mussoliniego“, „Orę- 
downik* walczy z klasą pracującą" 
itd. itp. 

Przyzwyczailiśmy się już do tej bez- 
płatnej reklamy; ale stwierdzamy, że, 
jak dotąd, jest ona mało skuteczna. 
A każdemu zależy przecież na rekla- 
mie skutecznej. Proponujemy zatem 
redakcji szlachetnego organu pewne 
zmiany w kampanii ogłoszeniowej na 
rzecz naszego pisma. Gotowiśmy na- 
wet za to dobrze zapłacić, ale musia- 
DRE uwzględnić poniższe nasze pòsit- 

ty: 
1) wiadomości o „Orędowniku* będą 
się ukazywały nie jak dotąd па stro- 
nie czwartej, lecz na pierwszej, 2) ty- 
tuły ze słowem „Orędownik* będą 
zawsze sześcioszpaltowe, 3) redakcja 
odnośnego pisma nie przepuści żadnej 


okazji, nadającej się do zrobienia „Orę- 
downikowi* reklamy. 

Со do ostatniego punktu podajemy 
kilka wzorów. Np. teraz w okresie 
pluty można dać ogłoszenie: „Orędow- 
nik" nie chce pogody". Albo „Orędow- 
пік" — winien, że deszcz раба“, Gdy 
nastaną upały, prosimy o takie na- 
glówki: „Orędownik* sprowadził do 
Łodzi gorączkę* lub „Orędownik* wal- 
czy z deszczem“, Pomysły bardziej 
oryginalne będą miłe widziane i spe- 
cjalnie honorowane. 

Po przeczytaniu tego, cośmy wyżej 
napisali, czytelnik gotów wzruszyć ra- 
mionami i pomyśleć, że nasze wyma- 
gania reklamowe są absurdalne i że 
żadne szanujące się pismo nie przy- 
jęłoby takich warunków, Ażeby roz- 
proszyć takie wątpliwości i przekonać 
kogo należy, że warunki nasze są 
wcale możliwe do przyjęcia, przytacza- 
my poniżej to co przyniósł о „Orędow- 
niku“ ostatni numer szlachetnego or- 
ganu. Oto próbka: 

„Orędownik* domaga się podwyż- 
ki cen chleba, stając w ebronie pie- 
karzy. Niedola robotnika nie wzru- 
sza narodowców.'* 

То jest tytuł, który niczego jeszcze 


nie mówi, Dopiero w zestawieniu z 
treścią reklama staje się oczywista. 
Posłuchajmy treści; 


„Orędownik*.. staje w obronie 
piekarzy domagających się podwyż- 
ki cen chleba. Oto w n-rze wczoraj- 
szym zamieszcza nast. notatkę: 

„Czy chleb podrożeje? Cech pie- 
karzy łódzkich, zgodnie z uchwałą 
zgromadzenia członków, wystąpił do 
władz wojewódzkich z wnioskiem 
o podwyższenie cen chleba na 38 gro- 
szy za kilo, 75 groszy za bochenek 
dwukilowy. Wniosek ma być roz- 
poznawany i podjęta decyzja. Pie- 
karze uzasadniają swój wniosek tym, 
że mąka w Łodzi kosztuje 36 groszy 
za kilo w hurcie, a cena chleba 35 
groszy, gdy w Warszawie, przy ce- 
nie mąki 34 groszy cena chleba, wy- 
nosi 37 groszy, tak, że produkcja for- 
malnie nie opłaca się piekarzom 
łódzkim.“ 


Teraz już jest chyba wszystko jasne 
i czytelnik widzi, że nie przesadzili- 
śmy ani na jotę, stawiając budząca 
wątpliwość wymagania reklamowe. 
Szlachetny organ w imię reklamy 
wszystko zrobi. Z białego zrobi czarne, 
z zielonego czerwone. Nawet diabła 
zamieni w kościelnego, byle reklama 
była dobra. Myśmy, jak wynika z tre- 
ści przytoczonej notatki, podali uchwa- 
ły zgromadzenia cechu piekarzy łódz- 
kich, a szlachetny organ wali reklamę 
na sześć łamów: „Orędownik* domaga 
się podwyżki cen chleba". „Orędow- 
nik" staje w obronie piekarzy“. Wat- 
pimy, aby znalazł się bardziej genialny 
„reklamiarz* od tego Abisyńczyka, 
który te rzeczy pisał Wykorzystał 
wszystkie defekty moralne, od tępoty 
umysłowej poczynając, a na łgarstwie 
kończąc. Nawet o endecji nie zapom- 
niat i przy okazji sypnął jej „kompli- 
ment", że się niedolą robotnika nie 
wzrusza.. Ot, со się nazywa mieć ta- 
lent! 

Nam się wydaje, że tę transakcję re- 
klamową ze szlachetnym organem Le- 
nina, który ma takich „zdolnych redak- 
torów" możemy jednak doprowadzić 
do skutku. Jedną tylko poza wszyst- 
kiem, cośmy już wyżej powiedzieli, 
mamy prośbę. Aby nie pisał о nas rze- 
czy, w które nikt nie uwierzy, bo taka 
reklama idzie na psy. Poprostu funta 
kłaków nie warta. Jeśli redaktor Birn- 
teld nie wierzy, niech się przekona. 
Niech rozpisze wśród swoich czytelni- 
ków ankietę na temat ostatniej rekla- 
my naszego pisma. Jeśli się znajdzie 
z pośród nich choćby jeden (ale waru- 
nek: musi być Polak, nie Żyd), który 
przyzna, że „Orędownik” istotnie do- 
magał się w przytoczonej przez szla- 
chetny organ notatce podwyżki chleba, 
gotowiśmy nietylko opłacić sowicie 
wszystkie dotychczasowe bezpłatna 
reklamy, ale nawet redaktorowi Birn- 
ieldowi kupić bezpłatny bilet do Pale- 


Styny ..« 
Do Berezy 


Sosnowiec. (PAT) Władze ad- 
ministracyjne przesłały do miejsca od- 
osobnienia w Berezie Kartuskiej za 
działalność komunistyczną: Mariana 
Leśniaka z Dąbrowy Górniczej, Joska 
Nunberga z Będzina, Walentego Osu- 
cha z Kazimierza, Konstantego Poręb- 
skiego ze Strzemieszyc i Mojżesza 
Sznycera z Będzina. 


Chłeh Ша Polaków 


Na skutek prośby Wydziału oGspodar- 
czego Str. Narodowego w Starym Sączu, 
poszukujemy od zaraz odbiorców na wy 
гору masarskie czysto wieprzowe, w sta 
nie świeżym i suszonym. Próbki wędlin 
możnar obejżeć w Wydziala oGepodarczym 
Stronnictwa Narodowego w 10421. ul. 
Piotrkowska 26. 


Coraz częściej zwracają się do Wydzia: 
lu Gospodarczego Str. Narodowego w to- 
dzi wlaścicioje zakładów konfekcyjnychi 
z prośbą 6 wskazanie warsztatów kon- 
iekcji damskiej, męskiej, uczniowskiej i 
dziecięcej, gdzieby mogli uskutecznić za- 
mówienia dla swoich magazynów — a po- 
nieważ Łódź takich warsztatów nie po- 
Siada byłoby wskazane stworzyć је jak 
najszybciej, aby wreszcie uniezależnić ich 
od Żydów. Wydział Gosnodarczy Stron. 
Narodowego w Łodzi, ul. Piotrkowska 86. 


Rok, rocznie Żydzi zgarniają miliony 
za jajka t. zw. wapienne. Robią to bardza 
sprytnie. W sezonie skupują jajka, sortują 
je — groubsze sprzedają ро cenie dosyć 
słonej. a drobne, które pozostały im cal- 
kiem darmo, przechowują w wodzie ух 
piennej, no iw zimie masowo zaopatrują 
sklepy i rynki. 


Pp. producenci jaj і pp. kupcy koloria- 
nospożywczy zastanówcie się nad t 
czyby nie dało sie wyprzeć Żydów i z tej 
galeri handlu. Wydział oGspodarczy Str 
Narodowego w Łodzi, ul. Piotrkowska Bi 


Kalendarz rzym.-kat. 

Sobota: Leona b. 
Suchy Dz. 

Niedziela: Eleonory p., 
Felikea b. 

Kalendarz stowiański 
Sobota: Lubomiła 
Niedziela: Onosławy 

Słońca: wachód 7,01. 

zachód 17,13 

Długość dnia 10 g. 12 min, 

wschód 11,47. zachód 3,01 
5 dzień przed pełnią 


Adres redakcji i administracji w Łodzi 


Piotrkowska 91 
TELEFON redakcji | administracji 173-58 


NOCNE DYŻURY APTEK: 

Nocy dziesiejszej dyżuruji 
wej — Zgierska 67, Groszkowskiego — 11 Listos 
pada 15, Karlina (Żyd) Piłsudskiego 
Rambielińskiego — Andrzeja 28, Chndzyńs! 
ко — Piotrkowska 105, Millera — Piotrkowska 
46, Antoniowicza — Pabianicka 56. 


Pogotowie Р, С. К.т tel. 102-40. Pogotowie 
ubezpiecznini: tel, 208-10. Pogotowie miejskie: 
tel. 102-00, "Itraż ogniowa: tel, 8 


Teatr Miejski — (godz, 4) — „Beben”; go- 
dakie 830 — „Powódź”, 

Teatr Popularny — „Damy | huzary”, 

Teatr w smli Geyera — „Hanueia”, 


KINA ŁÓDZKIE: 
Adria - Metro — „Moyerlin 
ś hateratwo krwi 
„Orzel krymski 
„Należe do ciebie" i „Zew krwi”. 
Berca zo stali" | „Żólty skarby, 
Oświatowy-Stońce — „Bounty” I „Ilonka”, 
Моја zwiazdoczka”, 
ciebie Marii 


Luty 


Sobota 


Apteki: Dancero+ 


piór na sprzedaż" i „Tajemnica 


“Марпої! 


Stylowy 


Z RUCHU NARODOWEGO 

KOMUNIKAT STRONNICTWA NARO- 
DOWEGO. W niedzielę, dnia 21 bm, od- 
będą się dwa wielkie zebrania członkow= 
skie Stronnictwa Narodowego, na których 
prezes klubu radnych Obozu Narodowe 
go i radny, adw. Grochowski i inni złożą 
sprawozdanie klubu radnych Obozu Na» 
rodowego w łódzkiej Radzie Miejskiej, 
Zebranie w kole Radogoszcz odbędzie к 
о godzinie 10,30 przed południem w sal 
przy ul Chrobrego W kole Łódź. 
Południe — o godzinie 16 w sali przy ul. 
Słowiańskiej 5. Wstęp tylka dla człon- 
ków Stronnictwa Narodowego, za okaza- 
niem legitymacji. 


KRONIKA MIEJSCOWA 

Skutki wadliwej parcelacji. Niejedno- 
krotnie już donosiliśmy, że przedmieście 
Łodzi, tudzież okolice podmiejskie poło- 
żone wprawdzie na terytoriach gmin wiej- 
skich, ale rozbudowujące się łącznie z Ło- 
dzią, wskutek wadliwej parcalacji, braku 
dokładnych przepisów w tej mierze, sta- 
nowią hamulec w normalnym rozwoju 
naszego miasta. Tak np. na przedmieściu 
Marysin w północnej dżielnicy miasta, 
ulice i place budowlane zostaly wytyczo= 
nó i zabudowane, bez oglądania się na 
teren. Ponieważ dzielnica ta jest nisko po- 
łożana w dolinie między Bałutka i Bzurą, 
obecnie roztopy grożą powodzią zalewa- 
јас niżej polożone domy. tak że zaszłą Ко- 
nieczność przeprowadzenia specjalnych 
robót, hy umożliwić odpływ nagromadzo- 
nej wody і zabezpieczyć domy przed po- 
wódzią. (x) 

О uporządkowanie ulic i domów. W 
Starostwie Grodzkim Łódzkim odbyła się 
z udziałem przedstawicieli Komendy Po- 
licji Р, Inspekcji Budowlanej itd, koñ- 
Tereńcja poświęcona omówieniu tegoracz- 
nego planu uporządkowania. miasta. Plań 
obejmie wszystkie bez wviątku domy w 
śródmieściu oraz na ulicach wylotowych 
do krańca miasta, W celu ścialego opra- 
cowania torminu wykonania koniecznych 
robót zwołana zostanie w najbliższym Ста. 
sie ponowna konfereńcja z przedstawicie- 
Tami orzanizacyj właścicieli nieruchómo- 
ści, na której wydane zostaną szczepólo- 
we instrukcje i pouczenia. 


NOTUJEMY k 

Zwalczanie raka ziemniaczanego. U- 
rząd wojewódzki wydał zarządzenie w 
sprawie zwalczania raka ziemniaczanego. 
Stwierdzono, że rak ziemniaków pojawił 
się na torenie gmin Wilkoszewice i Cia- 
szanowioć. pów. radomszczańskiego. Zgo- 
dnie z zarządzeniem wywożenie ziemnia- 
ków, chwastu i odpadków oraz nawozów 
naturalnych z zagrożonych terenów do in- 
nych miejscowości jest zakazane pod ka- 
тё do 10000 zł grzywny lub 6 tygodni ле 
resztu, Odpowiednie zarządzenia wydane 
zostały w Łodzi, hy niedonuścić do wozu 
zarażonych. ziemniaków. 

Gzy chleb podrożeje. Odbyta # przed- 
stawiciolami cechu piekarskiogo konte- 
тепс}а w województwie, w sprawie pod- 
wyższenia cen chleba do 41 groszy za ki- 
logram јак tego domagali się pitka- 
rze — nie dała rezultatu, "przeds awiciel 
urzędu wojewódzkiego oświadczył, ŻE o- 
statoczna decyzja zapadnie dopiero ро 
otrzymaniu dyrektyw z ministerstwa 
spraw wewnętrznych. Na razie utrzyma 


Prenumerata 
cznie Pad ГИ: 


1 miesie 
Orędownika mi wras 17, 
3— zł miesięcznie, Nakład f wzcionki 
70. Rękopisów niezamówionych redakcji: 

‚ razie wypadków spowodowanych siłą 


lacze (1 wydal tysodnięwo, в odbiorem w agenęurach 2,3 zi, Za 
сте 4: КЕТ КЕ жодоо), dopłata, sia pocniach i p Jistonoszów 
б artane T— Pi k 
niowo (bèn poniedziałkowego). — 


rükarnla Polska, Spółka Akcyjna, 


А wiżerą, przesakód w zakładzie, strajków o; зар Me баро Ада za destaroweni pissa, а abonenci nie maja prawa domagania Bie niedotar 


ne są dawne ceny chleba, gdy natomiast 
na przedmieściach, jak na Chojnach, lo- 
kalne władze zezwolily już na podwyższe- 
nie cen chleba do 38 groszy za kilo. 


OFIARY KRYZYSU 
Samobójstwa. W polu przy ul. Barskiej 
w celach samobójczych zatruł eig większą 
ilością denaturatu zmieszanego z inną 
trucizna berroh | bezdomny letni 
Stefan Rakowski. Desperata znaleźli nad 
ranem robotnicy zdążający do pracy, 
Przybyly lekarz atwierdził zgon samobój: 
cy. Powodem samobójstwa byla nędza, W 
mieszkaniu swym przy ul. Marysińskiej 
18 wyśtrzalem z rewolweru w serce pot 
zbawi! się życia 21-letni Zygmunt Kulbiń- 
ski, Powodów samobójstwa nie ustalono: 


ZE ŚWIATA PRACY 

Roboty publiczne, Woj. Biuro Fundu. 
ezu Pracy w Łodzi podaje poniżej stan 
zatrudnienia na robotach publicznych Ww 
dniu 13 bm. na terenie woj. lódzkiego, A 
mianowicie: Oddział Pośrednictwa Pracy 
w Łodzi 474 osób; Ekspozytura w Kali- 
szu 45 osób; w Pabianicach 32 osób, W 
Piotrkowio Tr. 8 osób; razem 559 osób 

Protestacyjna okupacja fabryki, W 
fabryce żydowskiej Jelenkiewicza (Aleje 
Kościuszki 10) powstał zatarg wskutek 
wydalenia bez wypowiedzenia i bez uza- 
sadnienia robotników z pracy. Na znak 
protestu, wczoraj stu robotników okupo- 
wało przez godzinę mury fabryczne. 


JUDAICA 


Żydowskie sposoby, Sziama  Wolko- 
wicz. oskarżył swego poprzedniego доёро- 
darza Jana Hettiga z Andrzejowa о to, że 
używając przemocy ueilował usunąć go 
z zajmowanego mieszkania, jeszcze przed 
terminem eksmisji, Rozprawa odbyta W 
sńqdzie grodzkie w Łodzi, ujawniła. że 
Żyd ż reguly nie placi za komorne w mie- 
szkaniach chrześcijan i następnie proce- 
suje się, Podobnie rzecz się miała w дағ 
nym wypadku. Wołkowicz twierdził, ża 
Hettig i czlonkowie jego rodziny rzucal 
па niego kamieniami, bili w drzwi. na 
dzień przed wyprowadzeniem się pobili 
gò dotkliwie, gdy natomiast stwierdzono, 
Зе Hettig wystąpił o eksmisję z tej racji 
зе Żyd nie chciał płacić komornego i gdy 
użyskał wyrok, Wołkowicz sam się wy- 
prowadził, a później przez zometę pskar- 
żył niesłusznie Hettiga. Sąd wydal wy- 
rok uniewinniający. (x) 

Nieopatentowany wynalazek Litwoka. 
Lepsze Litwok, furman żydowski zamiesz- 
kały przy ul. Pomorskiej 13 wynalazł по» 
wy eposób przejechania ulicy z pominię- 
giilacyjnego. 17 bm. Li- 
eść na ulicę Piotrkowską 
towary. Ponieważ wiedział, że posterun= 
kówy pełniący slużbę przy placu Wolno 
ści nie przepuści go. urządził się w ten 
sposób. że па kóżle posadził pomocnika, 
a sam przed tvm podszedł до posteruniko- 
waga i znmeldował. że w skladzie tzeko- 
mo jego, przy ul. Nawomiejskiaj 4 jacyś 
huligani. wszczęli awanturę. Posterunko+ 
wy udal się pod wskazany adres, ale W 
składzie nie stwierdził awantury. Nato- 
miast gdy wybiegł amostrzegł, że Litwok 
biegnie za wozem ladownym. który w ten 
sposób przemycił się podczaś [его nibobec- 
ności. Posterunkowy dogonił pomystowe- 
go Żyda 1 zatrzymał. Sąd _starościński 
skazał Litwoka na 3 dni aresztu. (x) 

Aresztowanie żydowskich delegatów. 
Onegdajszej nocy aresztówano szościu de- 
legatów robotniczych w żydowskiej fabry- 
се Goldlusta przy ulicy Zagajnikowej 20, 
Aresztowanie nastąpiło pod zarzutem 
zorganizowania nielegalnej zbiórki ple- 
niężnej na rzecz komunistów w Hiszpanii. 


KRONIKA POLICYJNA 


W związku z masowym zatruciem, ja- 
kie nastąpiło w żydowskiej farbiarni „Po- 
lesie" (Kątna 16), gdzie wyziewy chloru 
zatruły dziewięciu robotników. wczoraj 
na miejscu przeprowadził kontrolę in- 
śpektor pracy, dr Pastor, któr ystwierdził, 
łe przyczyną wypadku było niezabczpie- 
czonie і niodokładna izolncja balonów z 
chlorem. Wskutek tego wydobywały się 
wyziowy chlorowe, a następnie w połącze- 
niu z innymi wyziewami i związkami 
chomicznymi na sali spowodowały wy- 
tworzenie się gazów i zatrucie pracują- 
cych robotników. Stwiordzona w rezulta- 
cie, ża winę ponosi firma „Polesie“, Prze 
ciw kiorownictwu żydowskiej firmy za- 
rządzono dochodzenie karne. 


KRONIKA SĄDOWA 


Żydowski „artysta“, Wal! Melamet, od- 
powiadał przed sądem grodzkim za przy- 
właszczenie maszyny da pisania ла azko- 
де t. Doleżal. Melamet wyjaśnił, że z za- 
wodu jest artystą dramat,  występo- 
wał w różnych teatrach żydowskich, po- 
nieważ jednak ostatnio nie mógł znaleźć 
miejsca na scenie noslanawił przyjąć 
miejsce akwizytora. Wziął maszynę war- 


tości 400 zl, lecz zaralaet dostarczyć ją 
klientowi sprzedał maszynę і pieniądze 
przywłasz ворів, Okazało się. że za- 
mówienie przyniesione przez niego hyło 


wogóle fikcją. Sąd skazał „artystę” Me- 
lameta na 6 mięs. więzienia, wykonanie 
kary zawiesił na б lat, 2 warunkiem, że do 
15 marca r. b. skazany zaplaci firmie 400 
zł, w przeciwnym razie powędruje da 
więzienia. (x) 


penta przyjmnje zamówienia o 
od ор ską w Р: 
Pornar, św, Marcin 


jerów 


Sprowokowali, а późni podnoszą 
wrzawę. Referat karny starostwa pow. 
łódzkiczo skazal Ludwika Zamojskiego 
zamioszkalego przy ul. Golębiej 20 na 7 


dni aresztu za awantury pijackie oraz na 
7 dni za wybijanie szyb w sklepach ży- 
dowskich w Zgierzu. Zamojski dnia 12 
b. m. szedł pijany i Żydzi na rynku w 
Zgierzu kpili 2 niego; co oburzyło go l 
począł Пис Zydów, a gdy ci uciekli -wybil 
Szyby. (x) 

Policjant skazany na rok więzienia, W 
nocy na 17 września 1990 г, posterunkowy 
X komisariatu Р, P, S9-letni Ignacy, Szcze 
paniak, znajdując się w stanie pijanym 
gu ulic Piotrkowskiej i Radwań- 
ута! przechodzącego tamże 
Jana Owczar wylegitymowa!, a ро tym 
zil w kierunku rzeźni. Ха ul. Ra: 
dwańskiej polecił mu odejść wolno, przy 
czym zwymyślał w obelżywy sposób. Ow- 
czarek zapamiętał numer ewidencyjny ро- 
licjanta (Nr. 2467) | 210251 raport na sku- 
tek czego zarządzono badania. Szczepa- 
niak tlumaczy!, że Owczarka zatrzymał 
па prośbę urzędnika celnego Głowackie- 
go, jako podejrzanego. Później zmienił ze- 
znania i twierdził, że polecenie legitymo- 
wania Owczarka dali mu dwaj przecho< 
dzący funkcjonariusze wyżsi Ministerstwa 
spraw wen. W międzyczasie Szczepaniak 
starał się wszelkimi sposobami wykręcić 
od odpowiedzialności grożącej mu ża bez- 
prawne zatrzymanie przechodnia ро рі- 
janemu. Zwrócił się do celnika Glowac- 
kiego, proponując by zeznał, iż wydał mu 
zlecenia. jednak Głowacki odmówił i zło- 
żył zameldowanie, iż Szczepaniak nakła- 
nia go do fałszywych zeznań. Szczepania- 
ka wobec tego pociągnięto do odpowie- 
dzialności karnej za namawianie do fat- 
szywego zeznania, Wczoraj sąd okręgowy 
w Łodzi po rozpoznaniu sprawy skazał 
posterunkowego Ignacego  Szczepaniaka 
na 1 rok więzienia. 


KRONIKA SPORTOWA 

Polska — Dania w Łodzi? Łódzkie 
wladze piłkarskie postanowiły wszcząć e- 
nergiczne starania o przyznanie Łodzi w 
bież. sezonie międzypaństwowego spotka- 
nia piłkarskiego Polska — Dania i w tym 
celu wydały odpowiednie polecenie dele- 
gacji łódzkiej na walne zebranie Р. Z. Р. 
N. w dniach 20 i 21 bm. do Warszawy. Ter- 
min zawodów piłkarskich Polska—Dania 
przypada na dzień 12 września. Łodzi są 
niestety, bardzo rzadko powierzane отра» 
nizacje międzypaństwowych spotkań pił- 
karekich, pomimo, iż ostatnie (Polska= 
Łotwa), pod względem organizacyjnym 
bylo postawione pierwszorzędnie, a i pod 
względem kasowym dało spodziewane do- 
datnie reżultaty. 

Zaprawa pilkarzy, a rzeczywistość, Po- 
dawaliśmy nie jednokrotnie, że lódzkie 
władze pilkarskie mając na eelu wyszka- 
lenie jak najliczniejszych kadr lólzkich 
piłkarzy zarówno ligowych. jak i А, В, i 
С klasowych zorganizowały praktyczną 
zaprawę zimową, wyznaczając szereg Czó- 
towych zawodników, do uczęszczania na 
powyższą zaprawę. Data rozpoczęcia prak- 
tycznych zajęć byla wyznaczona na dzień 
15 stycznia, tymczasem okazuje się. że 
dotychczas odbyło się tylka... jednorazo- 
we zajęcie praktyczne. Reszta Wyznaczo: 
nych dni i terminów, pomimo obecności 
zarówno pilkarzy, ігепега, jak і inelryk- 
tora nie mogła być wykorzystana, gdyż 
dziwnym zbiegiem okoliczności aala była 
zawsże zajęta nrzeż kogoś innego, Na licz- 
ne zapytania pod adresem łódzkich władz 
piłkarskich, zarząd Ł. Z. O. Р. К-и oświad- 
czył, że sala przydzielona przez Okręgo- 
wy Urząd W. F, i P. W. była w tych właś- 
nie terminach zajmowana na różne inne 
imprezy. Dopiero po 5 tygodniach, Ł. O. Z. 
Р. N, interwenjował w okr. urzędzie W. 
F. | P. W. gdzie wreszcie sprawę tę po- 
myślnie zlikwidowano. Treningi zimowe 
przeniesiąne zostały do szkoły im. Królo- 
woj Jadwigi, a z dniem 22 bm. przesunięta 
zostaną z powrotem па ul. Sterlinga. 

Petkiewicz przyjechał do Łodzi, Wczo- 
raj przyjechał do Łodzi trenór Polskiego 
Związku Lekkoatietycznego p. Stanisław 
Petkiewicz. Po jednodniowym pobycie w 
Łodzi, Petkiewicz uda się da Tomaszowa, 
gdzie do środy. dnia 23 bm. trenować bę- 
dzie lekkontletów  tamteiszych klubów 
sportowych zrzeszonych w Ł. O. Z. І, A. 
Następnie w środę trener wraca do Łodzi 
1 dò połowy marca prowadzić będzie za- 
prawę lekkoatletyczną z zawodnikami 
łódzkimi, zgierekimi i pabianickimi. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI 

Natalia Rudnicka, Łódź, Radzimy o tym 
zawiadomić U. 8. w Łodzi a ponadto 
wnieść skarzę. List nie nadaje się do ô- 
publikowania. 

Н. B., Łódź. Nadeslanego ogloszenia 
zamieścić nie możemy, 

N. №, Łódź. Należy powiadomić o tym 
lzbę Skarbowa 

Józef Szarża-Wątrucki, Łódź, Prosimy 
zwrócić się z tą sprawą do Wydz. Gosp. 
Str. Nar. w Łodzi, ul. Piotrkowska 86 IV 
ptr. m, 10. 

Stały czytelnik, Łódź, Projskt piękny 
ale narazie trudny do zrealizowania. 

„Bławat-konfekcja", Zbiersk. List akio- 
rowaliśmy do Gosp. Str Nan w 
Ładzi, ul. Plotrkowaka 86, 
Я Antoni Szydłowski, Łódź. Nie znamy a- 
гези, 


KRONIKA PABIANIC, 


KOMUNIKAT STRONNICTWA NARO- 
DOWEGO. Zarząd koła Stronnictwa Naro- 
dowego w Pabianicach podaje do wiado- 
mości wszystkich członków, że w nisdzie- 
16, dn. 21 bm. o godz. 4 po poł. odbędzie 
się w lokalu 8, М. przy ul. Pułaskiego 
13/15 roczne walne zebranie, na którym na- 
stąpią sprawozdania Zarządu i wybór по« 
wego. Obecność wszystkich członków ko- 
nieczna. 

Z ruchu narodowego, W ub. Środę, od- 
było się w lokalu własnym per ul. Pus 
Jaskiogo 13:15 miesięczne zebranie miej+ 
всомедо Kola S. N., które zagaił p. Raż- 
miewski. Przewodniczył zebraniu p. W. 
Kuśmider. Na wstępie odśpiewano „Pieśń 
bojową”. Obszerne sprawozdanie і BZCŁe« 
gólowy opis wielkiego zjazdu przedstawi 
cieli pracy narodowej na wsi odbytego W 
niedzielę ub. w Warszawie zdał kol. Kraj 
Т. Zebranie zakończono odśpiewaniem 
hymnu Młodych i okrzykiem na cześć Pol- 
ski narodowej i jej przywódców. 

Akademia ku czci Ojca Św. w parafii 
N. M. P. Zarząd parafialnej Akcji Kato- 
licktej przy kościele Naj. Marii Panny w 
Pabianicach z racji przypadającej 15-tej 
rocznicy koronacji Ojca św. Piusa XI u- 
rządzą w niedzicię, dn. 21 bm. o godz, 6 
wiecz. w Domu Katolickim przy uk Żes 
romskiego 15 uroczystą akadęmię z bar- 
dzo urozmaiconym programem, na Którą 
wszystkich zaprasza. 

Niebezpieczne ce i jazdy dzieci Z 
chwilą, gdy na rzeczce Dobrzynce ruszyła 
kra zauważyć można gromadki dzieci u- 
prawiających harce i jeżdżących па cien- 
kich krach lodowych. Nie trudno więc o 
wypadek utonięcia. Rodzice winni wobec 
tego dzieci swoje ostrzec przed niebezpie= 
czeństwem i poświęcać im baczniejszą u- 
wagę, a czynniki odnośne powinny chłop- 
ców od tej nicbezpiecznej zabawy odpę- 
dzać. Zaszedł już bowiem wypadek ze+ 
ślizgnięcia się z kry do wody. lecz na 
szczęście skończył się tylko skąpaniem. 

Czy mięso zdrożeje. Obecnie Cech Rze- 
źniczo-Wędkinarski opracowuje nowy cen 
nik, który przeslany zostanie do władz 
administracyjnych celem zatwierdzenia. 
Nie wiadomo więc czy zwyżka ta jak i na 
inne artykuły zostanie zatwierdzona. Jeśli 
tak, to już prawie wszystkie artyk. żyw= 
nościowe będą podwyżezone, a płace піе- 
atety pozostają te same, a nawet w niejed- 
nym wypadku zarobki będą obniżane. 
Ładnie się „apowiada tak wielce zachwa- 
lana na свїа{пїїс!. sesjach sejmowych po- 
prawa warunków gospodarczych i Życio- 


wych. 

* Rzeźnicy interweniują w sprawach po- 
datkowych, W środę, ub. delegacja tut. 
Cechu  Rzeźniczo-Wędliniarskiego udała 
się do naczelnika tut. Urzędu Skarbowe- 
gó celem *=godnienia systemu ustalenia 
podstawy wymiaru podatków obrótowe- 
go i dochodowego, przedkładając opraca- 
wana dokładną kalkulację szacunków od 
jednej sztuki świni, wzgl. 1 klg. wagi mar- 
twaj. Równocześnie przedstawiona inne 
bolączki podatkówe, które, zdaniem płat- 
ników, w obecnych trudnych warunkach 
wytworzonych przez nienczciwą | konku+ 
rencje żydowską są za wysokie i nie do 
zniesienia. Delegacji obiecana przychylne 
załatwienie sprawy. 


KRONIKA ZGIERZA 


Z ruchu narodowego. W środę, 17 bm. 
odbylo się o godz. 20 w lokalu własnym 
przy ul, Piłeudskiogo 28 zebrania człon- 
ków 5, N., na którym wygłoszona została 
tygodniowa kronika polit 


zna. 
Z jarmarku. W ub, środę odbył віє na 


pl. Józefa Hallera miesięczny jarmark, 
Mimo deszczu zjechało na jarmark dużo 
straganiarzy z Łodzi i okolic. Zauważyć 
mogliśmy znaczne powiękezonie się liczby 
straganów polskich tak z galanterią jak i 
innymi towarami. Stragany polskie góro- 
wały liczhą i jakością towaru nad stra- 
panami żydowskimi. Publiczność bardzo 
chętnie kupowała od Polaków. Spodzie« 
wać się należy, że przy dalsze] akcji u- 
świadamiającej społeczeństwu polskiemu 
niebozpieczeńsiwo żydowskie na jarmark 
do Zgierza nie przyjedzie już żade Żyd. 


Ze srebrnego ekranu 


„Orzeł Кгутѕкі“ 


Capitol 

W Łodzi coraz częściej zaczynają się 
ukazywać filmy o rzetelnej wartości аг- 
tyatycznej. Po „Bengali“, po „Bandorze”, 
przyszla kolej na niemniej potężny film 
„Orzeł Krymeki*, wyświetlany obecnie w 
kinie „Capitol. Film ten, znany już zas 
granicy p. t. „Szarża lekkiej brygady" о- 
anuty jest na tle historycznym i przenosi 
пав w czasy, kiedy to pulki lekkiej jazdy 
angielskiej zdobyly huraganową szarżą 
pozycje rosyjskie na Krymie. Wepaniały 
ten wyczyń jazdy angielskiej można tylko 
porównać do szarży polskich szoweleże- 
rów na wąwóz Somosierry. 

Doskonała obsada aktoreka Errol 
Flynn i Olivia da Iavilland, wspaniałe 
sceny batalistyczne, interesująca fabuła 
i świetna reżyseria — stwarzają z filmu 
„Orzeł Krymeki* prawdziwą ucztę prze- 
żyć i wzruszeń. 


Centrala Poznań, św, Marcin 70, Р. К. O. Poznań 200 149, Telefony centrali: 40-72, 14-76, 


93-07, 44-01, 35-24, 85- 


ро godz, 19 oraz w niedzielą i Święta: 85-24, 40-72, 
tor odpowiedzialny Andrzej Trela а Półmanin. 


Za wiadomości i artykuły a m, 


Rodak! 
Łodzi odpowiada Leon Trella, Łódź Piotrkowska 91, — Za ogloszenia i reklamy: Antoni Le- 


Śniewicz z Poznania, 


Strona 8 ORĘDOV 21 lutego 1937 


Przy zbyt wysokim ciśnieniu krwi... 


... pić KAWĘ HAG „wolną od Коќеіпу!: 


MSA | t (ШЇ 


Dnia 18 lutego 1937 r. o godz. 7,20, zasnął w 
Dnia 11 lutego 1937 r. o godz. 22,40 zmarł, opatrzony Sakramentami Води, opairzony Sakramentami św. nasz naj- nożei nożyce (sekatory) 
św, nasz najukochańszy ojciec, dziadek i pradziadek, Ś. p. rozpylacze do kwiatów 


drożazy syn, brat i szwagier, 6. p. төгө do kw 

1 Ы 1, М А Н diamenty szklarskie 
Franciszek Niemierowski Henryk Marchwiński 7 

przeżywszy lat 90. Pogrzeb odbył się w niedzielę, dnia 14. bm. w Kroto- 


we wielkim wyborze 
przeżywszy lat 31. Pogrzeb odbędzie się w nie- 75 Gregorowicz 
szynie o godzinie 16, o czym zawiadamia wieje fl. bm. o rodzinie 16,6 z болта żałoby 


dawn. Ed. Karge 
przy ul. Grudzieniec 64. Szlifiernia 
W ciężkim smutku pogrążeni 


Poznań, ul. Nowa 7, 
rodzice i rodzeństwo. 


w smutku pogrążona 
n 38624 rodzina. 
Krotoszyn, Ostrów, Poznań, Zawiercie, Starogard. 


zg 26366 


Pg 24885/6-7,15/16 


Znak oferty EASY х 18924, n 3245, d 1790 
Nagłówkowe słowo (tłusto) 16 groszy, każde 
it d. = 1 słowo. 
dalsze słowo 10 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
Чолу лу ысы OGŁOSZENIA DROBNE кс жоо T 


szenie nie może przekraczać 100 ałów. w tem Ogłoszenia wśród drobnych: 1-łamowy milimetr 30 groszy. віє do godz. 10,30, w soboty i dni „asie 
5 nagłówkowych. teczne przyjmuje się do godz. 9,46. 


c Skład Skład 9 
. DOMY-PARCELE | ców sprzedam, śród-|mórg przy Poznaniy. zabudowa: 
Е > Е ае о 


а 20 000, sprzedam. po-|mieście 
та Роад. Оет, Kolęgarnia|Kurier Poznański zdg 600554  _|5000.— sprzeda Paradziński, — 


Dom 4 Jan С Ostrów I | Poznań, CH At 10. m. 5. 
piętrowy, ogrodem, skladem — 
wolny slem i irio чуру Parcele а EJ 
2000, dochód 2 000,— loch, Ę 
Aleje Marcinkowskiego 15, K „ Kawiarnię a Oredonni | kolonialka * 
10 088 em urzadz- n 38 634 a A г. 
= ruchliwym | ———— UA. 
БОТ OZI 1 000 semochodów Chwaliszewo 10 EJ 
лаг {^К Jaaa araram Adres 008 А 
Өнор GI wr к: DZIERŻAWY | R. Barcikowski 5. A. Poknań 
zd 1 Pantoflarskie A GD Dabroy: 
naszy d obu drewi g 
Nieruchomość komplelne w biegu sprzedam _„„„Wydzierżawię Wydzierżawię Uczeń 
w Buku przy Glównej ali bardzo tanio M опе ына терага с ма Hurtownie pity, fabrskę буй mi |oiokarski z prowincji poszukuję 
i skłać chowo, pow. ście ро > CA | ZACAZ. gi posady orty Kurier Po; 
piętrowy. sklad 1500 al. „Oferty Oredownik, Po- |; 0050 Ет ji 
JĄC! Р 
przedsiębiorstwo sprzeđa рої К Rzeżnictwo аА 9 Uczeń 
rzystnymi warunkami Bank Spól-|warsztatem. mieszkaniem. kom-|qla roważnyć a па drogerie lub kolonialny, mié- Piekarnia osródniczy szuka dalszej nauki 
dzielczy „UI w, Wolsztynie, ейп, wrżadzeniem, dobrze PTO nież, polecat zkaniem, położony rynku. zaraz cukiernia, budowana Oferty Orędownik. Poznań 
kaska tanio sprzedam. Oferty |znań, Chwal żawię. Zgłoszenia. Forna-|dzierżawie kolo zd 69 918 
карш оне ET] WZ wie ШЕН Btrzejee: ОТЕУ Оу = 
OŻENKI анозаи ЕЕН LONE 56 ka. n 38609 zà 69 Fryzjerka Е 
F; samodzielna. trwala — wodna; 
P Skład anych, prywatne przy Po- Rzeżnictwo Poszukuję _ kowa. ondulacja zmieni р! 
Kupiec kolonialny dobrze zaprowadzony, inwentarze kompletne — | dobrze prosperujące, wydzierża |qzjerżawy majątku do_500 mórg |szde, możliwie od zaraz. zp fe" 
lat 25 szuka odpowiedniej panny л mieszkaniem i mebłami lub bez |15000-— wpłata ugodowa. Para-.wie z pelnym urzadzeniem. — |z inwentaczem. Oferty do Orę-|Oredownik, Poznań zd T 
gotówka сет, matymonalnym.|Adres wskaże Orędownik, Po |dziński, Poznań, Ćhwaliszewo 10jOferty Agencja Orędowni nika, gig | 19 wnika, Poznań zd 60872 — 
Žgioszenia pod „Mar“, poste re-|znań zd 70023 zd 10 104:Szamotu'y, ladnik 
stante Mosina, zd_60 847 Czeladni А 
Wydzierżawię у poszukuje pór 
27 kospodarstwa 20 mirë do-|Sa Ziglosze 


poczt. Swa 
zd 60801 


Przystojna 
domatorka, ladnym mieszkaniem 
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— Nie — odpowiedział Borowik. — 
Odjechał tylko ten mężczyzna, a mo- 
ja lokatorka wróciła do siebie na górę 
i więcej jej nie widziałem. Nie wiem 
jak wyszła, bo nadsłuchiwałem i często 
wyglądałem do sieni, jednak jej nie wi- 
działem. Dlatego byłem pewny, że 
znajduje się w tej izdębce. 

— A numeru tego auta pan nie za- 
pamiętał? — zapytał z kolei pan Du- 
da, 

— Nie przyszło mi to do głowy — 
odparł tamten. — Zresztą panie poli- 
cjancie, takie oprychy potrafią tablicz- 
kę przemalować, jak im to jest po- 
trzebne. 

— To prawda — zgodził się poli- 
ejant, po czym powstał i począł szczę- 
gółowo oglądać wszystkie przedmioty, 
jakie się tutaj znajdowały. 

— To wszystko moje, proszę pana 
— pospieszył objaśnić go gospodarz, 
domyślając się, że policjant szuką ja 
kiegoś śladu po przestępcach. 

Pan Dudą nie odpowiedział, lecz w 
dalszym ciągu myszkował po wszyst- 
kich kątach izdebki i przylegającej da 
niej komórki. Wreszcie podniósł z 
podłogi niewielki kawałek zatłuszczo- 
nego papieru. 

Był to strzepek jakiejś gazety. Nie 
było na nim ani tytułu pisma, ani da- 
ty. Po jednej stronie widniała krótka, 
humorystyczna anegdotka, о niezbyt 
moralnej treści, a drugą wypełniały 
drobne ogłoszenia matrymonialne, któ- 
re pozwoliły odrazu odkryć tytuł pis- 
ma, będącego tygodnikiem matrymo- 
nialnym. Pod każdym bowiem z ogło- 
szeń powtarzał się adres, pod którym 
należało przesyłać oferty: 

„Poważne zgłoszenia do admini- 
stracji „Amorka* w Warszawie". 


W spelunce Krygierowej-=— 


Wczesny świt jesiennego poranka 
регі się już na wschodzie, gdy w wa- 
skie uliczki Nalewek wjechała zakry- 
ta samochodowa, karetka i zatrzymała 
się przed bramą jednego ze starych do- 
mów, 

Na krótki, urwany ryk samochodo- 
wej syreny, uchyliła się okiennicą w 
jednym z okien na parterze i w wą- 
skiej szparze ukazała się twarz jakie- 
goś apasza. Okienniea ta wkrótce za- 
mknęła się z powrotem, a w chwilę 
później rozwarła się wąska brama, 
przez którą z trudem tylko przecisnę- 
ła, się autodorożka. 

"Teraz dopiero z та węgła innego 
domu wychyliła się młoda kobieta w 
stroju policjanta, z opaską na lewym 
ramieniu, z wypisanymi na niej dwo- 
ma wyrazami: „policja obyczajowa”, 

Policjantką wyjęła z kieszeni no- 
tes, a następnie, zanotowawszy numer 
auta, zbliżyła się do zamkniętej w mię- 
dzyczasie bramy i poprzez niewielką 
szparę poczęła ohserwować małe, wo- 
Kół zabudowane oficynami podwórze. 

Ten niewyszukany punkt obserwa- 
cyjny był niedogodny z wielu wzglę- 
dów. Nie wiele było z tąd widać, gdyż 
auto zatrzymało się poza polem widze- 
nia policjantki, a powtóre obserwują- 
cą kobietę nie trudno było dostrzec z 
okien przeciwległego domu, 

То wszystko wprawiło policjantkę, 
Janinę Horzelską, w wyjątkowe roz- 
drażnienie. Tyle przecież całych dni 
i długich, nieprzespanych nocy zmar- 
nowała na śledzenie spelunki Krygie- 
rowej, a obecnie, kiedy ta prawdopo- 
dobnie po dłuższej nieobecności w 
Warszawie wracała z „towarem”, fa- 
talny traf utrudnia jej obserwację. Ža- 
łowała teraz mocno, że nie namówila 
na wyprawę którąś z koleżanek, lub 
nie zwróciła się o pomoc do patrolu- 
јвсево w pobliżu policjanta. Można 
było wówczas przyczaić się we dwoje 
w sionce, lub w którymś z licznych za- 
kamarków oficyny i nakryć szajkę 
przy „wyładowaniu towaru“. Sama jẹ- 
dnak nie mogła odważyć się na takie 
przedsięwzięcie, w obawie natknięcia 
się na któregoś z groźnych apaszów, 
będących stale na usługach „ciotki 
Krygier*. Rewizja w spelunce tej po- 
dłej kobiety, jak zwykle dotąd, nie 
przyniosłahy i teraz spodziewanego re- 


Nie na tym jednak kończyły się 
cenne odkrycia pana Wawrzyńca. Mise 
nowicie jedno z tych ogłoszeń było 
podkreślone ołówkiem. Ogłoszenie to 
brzmiało: 

„Młody przystojny i bogaty pan po- 
zna ładną panienkę, do lat dwudzie- 
stu. Małżeństwo nie wykluczone, Zgło- 
szenia listowne, z podaniem adresu, 
na „poste restante“, dla. okaziciela 10= 
su loteryjnego Nr 2192.084“, 

— Tak, to jest ważne — pomyślał 
głośno pan Wawrzyniec, chowając tón 
strzępek zatłuszczonego papieru do 
kieszeni. 

—Со takiego, proszę рапа? — z8- 
pytał Boro 

— Nic.. nie... Mówię tylko, że nie 
warto tu siedzieć bezczynnie — odpo- 
wiedział pan Duda, ki bike się do 
drzwi. — Prawdopodobrie zawitam 
jeszeze do pana, a na razie proszę to 
wszystko, co pan usłyszał ode mnie, 
zachować w najgłębszej tajemnicy. 
Przede wszystkim, wa własnym inte- 
resie — upomniał gospodarza, 

— Nie trzeba mi tego dwa razy po% 
wtarzać — pospieszył Borowik z zado- 
woleniem, szczęśliwy, że przynaj- 
mniej na razie zostawiono go w Spo- 
koju. 

— Nawet z żoną nie wolno panu о 
tym mówić. Е 

— Murowane, panie poliejancie. 

Zadowolony pan posterunkowy Du- 
da opuścił tę ponurą i brudną kamie- 
niczkę. Duma z odniesionego sukce- 
su, który mógł mieć w niedalekiej 
przyszłości poważne następstwa, roz- 
sadzała mu piersi. Ani przez chwilę 
nie pomyślał, że wszystko to, czego do- 
tąd dokonał, nie wypływało z jego u- 
silnych zabiegów, lecz było jedynie 
zrządzeniem ślepego trafu. 


zultatu. Było coś tajemniczego w 5po- 
sobie zacierania wszelkieh айбу do- 
konywanych przestępstw przez tę sta- 
га шешеге. Władze policyjne były 
doskonale poinformowane о hanieb- 
nym procederze, uprawianym przez 
Krygierową, a jednak żadna z niespo- 
dziewanych rewizyj nie dawała rezul- 
tatu. Zastawano Krygierową. samotną 
w swoim mieszkaniu, opryskiiwą i nie 
szczędzącą przykrych wymówek pod 
adresem policji obyczajowej, zakłóca- 
jącej jej częstymi wizytami spokój do- 
mowego zacisza. 

Janka Horzelską wiedziała о tym 
dobrze i dlatego postanowiła przyła- 
раё Krygierową w tej właśnie chwili, 
kiedy z nowym łupem będzie przekra- 


czać próg swego mieszkania, Nieste- 
ty, nie udało się to i dzisiaj, Przebie- 
głość i spryt Krygierowej i jej godnych 


kompanów daleko przewyższał teore- 
tyczne wiadomości policjantki, za- 
czerpnięte z wykładów i odpowiednich 
podręczników, traktujących o służbie 
policji obyczajowej. 

A jednak dziewczyna wyczuwała, 
była niemal pewną, że w tej chwili, 
gdy ona. stoi tutaj pod zamkniętą bra- 
піз bezradna i zdezorientowana, w tej 
samej chwili grono białych niewolnice 
powiększa się jeszcze przynajmniej o 
jedną nową ofiarę 

Męka bezsilności sprawiała jej naj- 
większe katusze, Gotowa byla sama 
jednak rzucić się pomiędzy bandę po- 
dłych zbrodniarzy, byleby tylka nie 
stać bezezynnis wtedy, gdy tam, w tym 
ponurym domku rozgrywa się jeszcze 
jedna tragedia 

Tok tego rodzaju przykrych roz- 
myślań przerwał jej warkot motoru 
autodorożki, która po wysadzeniu 
swych tajemniczych pasażerów na po- 
dwórku kamienicy, odjeżźdżała z po- 
wrotem w nieznanym kierunku, 

Było już za późno, aby się gdziekol- 
wiek ukryć, więc Horzelska ruszyła 
szybko przed siebie, wzdłuż ulicy, uda- 
jac, że піс ją nie obchodzi przejeżdża- 
јаса taksówka. Mimo to rzuciła prze- 
lotne spojrzenie do wnętrza wozu, 
stwierdzając, iż oprócz szofera nie ma 
tam już żadnego pasażera. 

— Dziś się nie udało — pomyślała 
z uczuciem zawodu, ale — ale wcześ- 
niej czy później muszę dopiąć swojego 


Sensacyjna powieść współczesna — Napisał specjalnie dla „Orędownika” Antani Hram 


celu — zawzięła się, zaciskając kurczo- 
wo swe drobne piąstki. р 

Gdy w chwilę potem wymijała idą- 
cego w przeciwnym kierunku poli- 
cjanta, pomyślała przez moment, czy 
пів należałoby go zaczepić i wraz z nim 
udać się do spelunki Krygierowej. Kto 
wie, czy ta wyrafinowana i przebiegła 
kobieta zdołała już ukryć swoją ofia- 
rę w ten sposób, jak to czyniła dotąd? 

Odrzuciła jednak tę myśl szybko, 
uznając ја za niewłaściwą. Zresztą 
postanowiła sobie dawno zdemasko- 
wać Krygierową bez niczyjej pomocy. 

Gdyby jednak zdecydowała się na 
to przedsięwzięcie, tym razem na pew- 
no nie pożałowałaby zachodu, W tej 
samej powiem chwili Rachmil Guter- 
man stał z Krygiórową nad otwartym 
wiklinowym koszem, w którym spo- 
czywała skurczona i nieprzytomna 
Jadwiga Próchnicka. 

— Czy nie zń silny dałaś jej za- 
strzyk? — zapytał Rachmil z niepoko- 
jem, obserwując śmiertelnie pobladłą. 
i nie dającą znaku życia dziewczynę. 

— Głupstwa pleciesz, chłopczyku — 
odpowiedziała kobieta z uśmiechem 

— Zastrzyk jej nie zaszkodzi, a 
przynajmniej miałam gwarancję, że 
dziewczynka nie obudzi się w drodze. 
Czy ty wiesz со to znaczy, jak taka gą- 
ska odzyska nagle świadomość przed 
czasem i pocznie wzywać ротосу?, 
No, ale najwyższy czas przyprowadzi 
ją do przytomności powiedziała, 
kierując się do drugiego pokoju. 

— Ja ją tymczasem wywlokę z ko- 
sza i ułożę na łóżku — ofiarował się 
Guterman. 

— Ani mowy — zaprotestowała ko- 
bieta. — Chwili nie możemy jej tutaj 
dłużej trzymać. 

— Nie cię wobec tego nie rozumiem 
— oświadczył Rachmil, spoglądając 


"pytająco na swą przyjaciółkę. 


— Zaraz się dowiesz odparta, 
otwierając drzwi z kuchni do pokoju. 

— Nie sądzisz chyba — mówiła da- 
lej — ару policja dotąd nie zdołała do- 
wiedzieć się a moim zawodzie, Со in- 
nego jest jednak opierać się na przy- 
puszczeniach, a co innego mieć dowo- 
dy. Nieraz mi już składano niespo- 
dziewane wizyty, ale zawsze bez real- 
nych wyników... ha, he, he, — zaskrz 
cząła. — Tobie jednak mogę zdradzi 
swą tajemnicę; chodź no tu — skinęła 
na Rachmila, zapraszając go w ten 
sposób do pokoju. 

Była to dość obszerna ubikacja, u- 
meblowana po staroświecku., Oprócz 
stolu, łóżka i dużej, ceratą pokrytej ka- 
napy, znajdowała się w kacie pokaż- 
nych rozmiarów szafa, ozdobiona. licz- 
nymi rzeźbami i gzymsikami, I właś- 
тів do tej szafy poprowadziła Krygie- 
rowa Rachmila, 

— Tutaj się kryje cała tajemnica, 
mój przyjacielu — opiaśniła, otwiera- 
јае ciężkie drzwi szaty, — Jesteś пі 
bylejakim spryciarzem, a jednak je- 
stem pewną, że nie potrafisz przenik- 
nąć mej tajemnicy, chociaż wskaza- 
lam już gdzie jej należy szukać. 


Guterman zajrzał do szafy, wypeł- 
nionej lichą odzieżą, roznoszącą wokół 
mdły zapach naftaliny. Pozą tym nie 
dostrzegał tutaj nie szczególnego, Na 
dnie szafy leżało trochę bielizny i kil- 
ka podniszczonych sukien. 

— Nie ciekawego tam nie widzisz, 
со? — uśmiechnęła się Krygierowa. 
Guterman wzruszył ramionami, 

— Nie czas bawić się teraz w za- 
gadki — mruknął. — Trzeba zająć się 
natychmiast tamtą. 

Krygierowa podeszła teraz do otwar- 
tej szafy i wyciągnęła jeden z drewnia- 
nych klinów, podtrzymujących boczne 
ściany szaty. Następnie ujęła za drew- 
шапа rączkę i uniósłszy nieco dno 
szaty, skręciła go na bok. 

Guterman otworzył ustą w zdumie- 
niu. Pod odsuniętym dnem sza- 
fy ukazały się małe schodki, prowa- 
dzące w głąb jakiejś piwnicy. 

— A co? — uśmiechnęła się zado- 
wolong z siebie kobietą. — Ty sam nie 
domyśliłbyś się uawet, że iędy może 
prowadzić przejście do moich gabine- 
łów: Sprytnie to wykombinowałam, 
co? 


Rachmil z uznaniem skłonił głowę. 

— A musisz wiedzieć, że ile razy 
urządzano w moim mieszkaniu nie- 
spodziewaną rewizję, zawsze zagląda- 
no do tej szafy, Nikomu jednak nie 
przyszło do głowy szukać czegokolwiek 
pod jej ruchomym dnem — chełpiła 
się, 

— A gdyby tak odsunięto szatę? — 
wysunął Rachmil tę możliwość, 


Т na to jest rada, przyjacielu — za- 
skrzeczałą kobieta, — Ale na razie па- 
wet i tobie tego zdrądzić nie mogę. Po- 
wiem ci tylko tyle, że w takim wypad- 
ku nikt, oprócz mnie, nie opuściłby te- 
go mieszkania — odparła z tajemniczą 
miną. 

— Przesadząsz — wyraził 
man powątpiewanie. 

— A może pójdziesz ze mną о za- 
kład? — zaproponowałą kobieta. 


Rachmil ńie miał jednak chęci czy- 
nić zakładu, więc odburknął z pewne- 
go rodzaju zniecierpliwieniem: 


— Czy nie uważasz, że za dużo tra- 
cimy czasu na jałową rozmowę, za- 
miast ulokować Próchnieką w bez- 
piecznym miejscu i przyprowadzić ją 
do przytomności? 

— No więc bierz ją i chodź za mną 
— odparła kobieta, odsuwając jeszcze 
więcej uchylone dno szafy, 


Rachmil wrócił do kuchni i ująw- 
szy ostrożnie nieprzytomną Jadwigę 
pod ramiona, wyciągnął ją z kosza, i 
następnie przeniósł do pokoju. 

Krygierowa stała już na wąskich 
schodkach, prowadzących w głąb piw- 
nicy. 

— No, schodź ostrożnie za mną — 
powiedziała, opuszczając się coraz ni- 
żej. 

Guterman bez jednego słowa posu- 
nął się w ślad za kobietą. Nie była 
to zbyt wygodne, gdyż Jadwiga ciąży-= 
ła mu znacznie, a z drugiej znów stró- 
ny wąskie i kręte schody wymagały 
niezwykłej uwagi, aby nie upaść. 

— Tylko ostrożnie, pomalutky — 
ostrzegała ро Krygierowa — A teraz 
zakręt się kończy. Zaczekaj, poświe- 
се Ci, 

Wkrótce znaleźli się w małym, pod- 
ziemnym  korytarzyku i naprzeciw 
nich ukazał się jakiś drab, z którym 
Krygierowa przywitała się poufale. 

Gutermana dotknęło niemiłe zjawie- 
nie się tego draba, którego naimniel 
się tutaj spodziewał, Nie wyraził jed- 
nakże głośno doznanego uczucia, lecz 
szedł dalej ze swoją przewodniczką, aż 
znaleźli się w niewielkim pokoiku, 
oświetlonym naftową lampą. Stara 
wskazała mu niski tapczan, na któ- 
rym Rachmil złożył dziewczynę. 

Teraz dopiero Krygierowa sprezen- 
towała Gutermanowi swego towarzy- 
SZA. 


Guter- 


— Poznajomcie się, chłopcy — po- 
wiedziała z uśmiechem. — To jest mój 
nowy przyjaciel, Rachmil Guterman, 
a to Antoś Rykała — wskazała Rach- 
milowi tamtego. 


Mężczyźni w milczeniu nścisnęli 
sobie dłonie, po czym, nie zamieniając 
ze sobą ani słowa, pochylili się nad 
Próchnicką. 

— Gdzieżeś taką wytrzasnęła? 
zapytał Rykała, oceniając Jadwigę fa- 
chowym spojrzeniem. 

— To nie moja, a jego — odparła 
stara, wskazując na Gutermana. 


— Jak widzę, to jakieś nowe po- 
rządki  zaprowadzasz zauważył 
cierpliio Rykała, któremu nowy kom- 
pan Krypierowej nie spodobał się od 
pierwszej chwili. 

— Cicho, cicho — uspokoiła go 
stara, — Najwyższy już czas, aby tę 
dziewczynę przywołać da przytomno- 
ści, — Namaczała kawałek waty w ja- 
kimś płynie, przechowywanym w nie- 
wielkim, hermetycznie zamkniętym 
słoiku i zbliżywszy się do Próchnic- 
kiej, położyła jej jeden kawalek waty 
па ustach, a drugim poczęła rozcierać 
skronie i szyję. 


(Ciąg dalszy nastapi) 


Wszponach demona chciwości 


Ponura i dramatyczna walka na życie i Śmierć w szalupie ratunkowej 


„Ze statku handlowego, kursującego 
między Kubą a portami Stanów Zjedno- 
czonych, zauważono kołyszącą się na fa- 
lach morskich. małą szalupę, w której do- 
strzeżono z pomocą lunety ciała dwóch 
mężczyzn. SŚpuszczono natychmiast łódź 
ratunkową, by rozbitkom udzielić pomo- 
cy. Jakież jednak było przerażenie mary- 
narzy, skoro znaleźli na pokładzie szalu- 
ру dwa stygnące trupy. 

Ciała obu mężczyzn pokryte były 

głębokimi ranami, 

zadanymi przy pomocy noży. Kałuża 
krwi i położenie ciał świadczyło, że osob- 
nicy ci stoczyli ze sobą rozpaczliwą walkę, 
w wyniku której obaj ponieśli śmierć. Na 
dnie szalupy obok narzędzi zbrodni, tj, 
sprężynowych noży, leżały dwa woreczki 
z klejnotami. 

„ Przeprowadzony później wywiad usta- 
ЇЙ w ogólnych zarysach 

tło tej ponurej tragedii. 

Luksusowy parowiec amerykański 
„Illinois* powracający z wycieczki do A- 
ryki Południowej, wpadł na rafę i po- 
Dzięki niezwykłej przytomno- 
u kapitana, udało się uratować 
wszystkich pasażerów i załogę. 

Ląd był blisko, a szalupy doskonale 
zaopatrzone, W godzinę po opuszczeniu 
tonącego parowca skonstatował kapitan 
ze zdumieniem, że brak jest dwóch mary- 
narzy. Musieli widocznie utonąć w cza- 
sie ogólnego zamieszania, — pomyślał so- 
bie z żalem — i po dotarciu: do brzegu 
złożył o wypadku odpowiedni raport. 

Makabryczne odkrycie owej szalupy 

ze zmasakrowanymi trupami 
marynarzy 
rzuciło na tę historię inne światło. Okaza- 
ło się, że owi dwaj zaginięci marynarze 
nie utonęli, lecz rozmyślnie ukryli się na 
tonącym parowcu i przeczekali, aż szalu- 
py ratownicze znikną z ости, 

Uczynili to w pełni zdrowych zmysłów, 
a plan, powzięty przez każdego z nich, w 
tajemnicy przed drugim, był zupełnie re- 
alny. Na statku pozostała mała szalupa, 
a brzeg był stosunkowo nie daleko, liczy- 
li więc na to, że uda się im ocalić. 

Jeden i drugi pragnął się wzbogacić. 
Liczyli na to, że 

pasażerowie pozostawiali w kaju- 

tach w popłochu pieniądze 
1 kosztowności. 
Nie wiedząc піс o sobie, poczęli przetrzą- 
ваё kajuty i nagle. spotkali Się. 

Spotkanie to nie było dla żadnego z 
nich przyjemne. Nie chcieli, by czyn ich 
wydał się, wszak był to zwykły rabunek, 
a powtóre w grę wchodziła — konkuren- 
cja. 

Zmuszeni fatalnym zbiegiem  okolicz- 
ności, 

zawarli umowę, mocą której każdy 

z mich będzie właścicielem tego, co 

znajdzie. 

Kiedy czas zaczął naglić, a parowiec 
zanurzał się coraz bardziej, przerwali po- 
szukiwania i wskoczyli obaj do szalupy. 

Okazało się, że łup jest spory, majtek 
Edwardś miał jednak szczęśliwszą rękę, 
aniżeli jego towarzysz Mc Connel i zebrał 
więcej kosztowności, ale Connel zapo- 
biegliwszy, pornyślał o zapasach wody i 
żywności, со zabrało mu wiele слави 
Edwards poza kilkoma puszkami kon- 
serw nie miał nic do jedzenia. 

Nadzieja rychłego przybicia do brzegu 
okazała się złudna. 

Minęła doba, potem druga, 
znikąd nie przychodził, 

Zawzięło się na nich jakieś 
zawistne fatum. 

Teraz dopiero McConel uświadomił so- 
bie, jaką kolosalną przewagę ma nad 
swym sąsiadem, Oświadczył mu też sta- 
nowczo, że nie użyczy mu ani wody ani 


ratunek 


О czym nie śniły nasze prababki 
W rewii „Paryż-Londyn* w jednym z te- 
atrów londyńskich, tancerki występują w 
Srynolinach z celofanu, 


żywności bez odpowiedniej zapłaty. 
Edwards wiedział, że łup jego jest zagro- 
żony. 
Utajona nienawiść wybuchła 
z całą zaciętością. 

Przestali sypiać i z nożem w ręce śle- 
dzili się dzień i noc. 

Głód i pragnienie 
Edwardsa do wyciągnięcia ręki 


zmusiły wreszcie 
po ży- 


wność i niebawem zawartość jego worecz- 
ka poczęła wędrować do kieski Connela. 

Rezultat był taki, że Connel wyzbył się 
niemal wszystkich zapasów żywności a. w 
woreczku Edwardsa pozostało tylko kil- 
ka pierścionków. 

Dzika chciwość opanowała ich umysły. 
Nie zastanawiali się nad grożącą im 
śmiercią głodową, lecz 


e 
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Ж W miejscowości 
Straitsville w St- 
Zjedn. Ameryki 
Północnej płoną 
od 52 lat podzie- 
mia kopalni wę- 
gla. _ Wszystkie 
dotychczasowe 


stłumienia poża- 
y na ni- 
czem а straty 
wynoszą przeszło 
200 milionów zł. 
Obecnie władze 
„merykańskie po- 
stanowiły  zwal- 
czyć _ szalejący 
żywioł przy po- 
mocy najnow- 
szych zdobyczy 
technicznych. Na 
zdjecia widzimy 
jedną z plong- 
cych sztolni. 


40 miligramów nikotyny wystarczy 
by wywołać zatrucie 


Wątroba neutralizuje jednak szkodliwe dzialanie nikotyny 


Uczeni obliczyli, że ilość nikotyny, 
wchłaniana przez organizm namiętnego 
palacza, spalającego dziennie conajmniej 
40 papierosów, wynosi 220 mg: Dla orga 
nizmu nie uodpornionego na działanie ni- 
kotyny, wystarczy 40 mg, by wywołać 
śmiertelne zatrucie. Co dzieje się z tak 
olbrzymimi ilościami nikotyny, zatrzymy- 
wanymi przez organizm palacza? Po- 
gląd, że część tej trucizny zostaje wyda- 
lona drogą naturalną, ókazał się nieści- 
sły. Maksymalną ilość nikotyny, którą 


znajdywano przy badaniach moczu, wy- 
nosiła najwyżej 1,7 proc, podczas gdy wia- 
domo, że organizm palacza przy nieza- 
ciąganiu wchłania około 60 procent, a 
przy zaciąganiu się około 93 procent ni- 
kotyny, zawartej w dymie tytoniowym. — 
Uczeni na awie licznych badań do- 
szli do wniosku, że olbrzymie ilości niko- 
tyny, wchłaniane przez organizm palacza, 
neutralizowane są przez niezmiernie waż- 
ny organ wątrobę, która, wiążąc nikotynę, 
pozbawia ją jej trujących właściwości. 


Jeden myślał o zgładzeniu хе 
świata drugiego. Ё 
Wtem ukazał się na horyzoncie jakiś 
statek, Byli zbyt wyczerpani, aby wzywać 
| pomocy i dawać znaki, gdy jednak prze- 
konali się, że ich zauważono, wybuci 
nagle tajona od wielu dni nienawiść. 
Edwards, który doszczętnie niemal 
został ograbiony z łupu, zerwał się ostat- 
kiem sił i zadał towarzyszowi straszliwy 
cios nożem, A 
Rozpoczęła się walka na ег 
Sł i życie. 


rzybyła pomoc, znalazła jeszcze 


ef dające już jednak znaku 


ciepłe ciała, nie 
życia. 
*"Ślodztwo nie mogło naturalnie wobec 
braku świadków odtworzyć wszystkich 
szczegółów tej mrożącej krew w żyłach 
tragedii, ale główne jej zarysy musiały 
się rozegrać tak, jakeśmy przedstawili ten 
potworny dokument ludzkiej chciwości. 


||| 
Szkoła smakowania herbaty 


w Pekinie istnieje specjalna szkoła, w 
której młode Chinki i Chińczycy uczą sią 
rozpoznawać z zamkniętymi oczyma ró: 
żne gatunki herbaty. W tym celu uczeń 
wyrobić musi sobie doskonałe powonie- 
nie i nadzwyczaj czuły smak, Absolwenci 
tej, jedynie na świecie szkoły, muszą t- 
mieć rozróżnić przynajmniej 50 gatunków 
herbaty. Liczba ta, na pierwszy rzut oka, 
bardzo wielka, jest znikoma w porówna- 
niu do ilości gatunków herbaty, uprawia- 
nej w Chinach, a wynoszącej ni mniej ml 
więcej tylko 620, 


Po 3000 latach mikroby 
powracają йо życia 


Prof, Kapterew dokonał niezwykłego 
eksperymentu w akademii nauk przyro- 
dniczych w Moskwie. Badając pokłady 
ziemi północnej Syberii, rozpuścił wydo- 
byte kawałki z kilku miejsc w wodzie de- 
stylowanej, wolnej od wszelkich mikro- 
bów. Ponieważ ziemia ta była zmarznięta, 
gdyż wydobyto ją z głębokości 2 do 3 me- 
trów oraz z miejsc znajdujących się stala 
pod śniegiem, poddał ją prot. Kapterew 
powolnemu procesowi odtajania. Po kil- 
kunastu godzinach mikroby i zarodki po- 
wróciły do życia, potwierdzając fakt, że 
mimo przebywania w stanie martwoty od 
jakichś 3.000 lat — nie straciły zdolności 
do życia. 


Zmęczony życiem 
— Tegom nie oczekiwał! Jesteś we- 
geterianinem i zajadasz pieczeń cielęcął 
— Jestem wegeterianinem z przekona 
nia, Wierzę święcie w to, że wegeterianie 
żyją dłużej od mięsożernych. Ale w da 
nej chwili obrzydło mi życi: `. 
„Le Rire** 


Rozpaczliwy krok 

— Jak pan tłumaczy sobie zjawisko 
Фе teraz o wiele więcej zawiera się mál- 
żeństw? 

— To bardzo proste. Opłakane stosun: 
ki ekonomiczne popychają ludzi do osta- 
teczności i zmuszają ich до popełniania 
rozpaczliwych. kroków. 


Także racja! 


— Опа Śpiewa z uczuciem. 
— Gdyby je miała, wcale By nie śpi 
wała. 


Marnotrawna córa 


Młody gimnazjasta, który chlubi 
się tym, że jest „starym“ czytelnikiem 
naszego pisma zjawił się w re- 
dakcji w zabawr towarzystwie. 
Sympatyczny młodzieniec z św. Łaza- 
rzą wywołał niemałe zdziwienie, przy- 
nosząc na ramieniu prędką niby bły- 
skawica wiewiórkę. 

Przemiłe, rude stworzonko jest 
prawdziwą pociechą jego skromnego 
mieszkania, które jako v.czesny siero- 
ta zamies; je wraz z babką. Zawsze 
wesoła wiewiórka urozmaica pocie- 
sznymi figlami chwile nudy, zastępu- 
jąc z powodzeniem kosztowne... radio. 

Wychowane „ód dziecka“ 2 
ko z puszystym ogonem ma „już” dziś 
półtora roku i przedstawia okaz nie- 
pospolicie oswożonej towarzyszki gim- 
nazjas dając tego dowód w naszej 
redakcji, w której zachowywała się 
niczym zasiedziały pracownik... 

W domu zaś „na własnym podwór- 
ки" mądre stworzenie 
niezwykłymi sztuczkami: potrafi pięk- 
nie służyć, podaje łapki na powitanie 
i „robi Konia", to jest bierze w py- 
szczek kawał orzecha, do którego koń- 
ców przywiązuje jej „orzechodawca”* 
mocną nitką, przekłada ją na tył gło- 
wy i wodzi w lewo i w prawo. 


Szczególną „sztamę* zawarła wie- 
wiórka z druzim przyjacielem domu 


popisuje się] — kanarkiem, który sprawia jej oczy- 


wistą radość, siadając na grzbiecie i 
udając rasowego jeźdźca, 

Zdarzyło się, że pewnego dnia wie- 
wiórka „chyłkiem ulotniła się z mie- 
szkania, chcąc pewnie zwiedzić mia- 
sto. Kiedy zauważono jej nieobecność, 
wielki smutek powstai w domu. Szu- 


kano jej po okolicy bezskutecznie 
przez trzy dni, wreszcie stracona 
wszelką nadzieję. Zdawało się, że zgie 
nęła śmiercią straszną јако ofiar. 
tramwaju, samochodu czy złego zwie 
rza. Tymczasem czwartego dnia U 
drzwi wejściowych piórwszego piętra 
na św. Łazarzu dało się słyszeć dy: 
skretne drapanie. 4 
Oto pełna pokory wróciła „marno* 
trawna“ córa zbiedzona strasznie, wy* 
chudła z ogonkiem mocno nadwyrę: 
żonym. Pewnie przeszła niemało gło* 
du i zachodu, bo teraz już jest grzecz= 
na i bezpretensjonalna i za żadne 
skarby „nie pójdzie do miasta 
Na zdjęciu właściciel z ulubionym 
stworzonkiem na balkonie naszego 
wydawnictwa. (her) 


Р. S. W numerze niedzielnym na- 
szego pisma podaliśmy fotografię 10%- 
letniej staruszki. W tekście objaśnia+ 
jącym zakradł się błąd drukarski. 
Zmarła staruszka urodziła się nie w 
roku 1934 lecz oczywiście w r. 1834, i 
naczej bowiem nie miałaby 103 lat, co 
zresztą „widać“ było z fotografii. Nie 
którzy czytelnicy zwrócili nam na ten 
chochlik drukarski uwagę. Owszem, 
owszem, ale człowieku — czytelnik! 
zecer też jest tylko człowiekiem... (tb) 


